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Ran nokautuje Edmansa

Piłkarze Austrii gromią Belgów 6:1
Po równej watce z Anglikami, mistrzowie kontynentu demonstrują swą klasę w Brukseli
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■ Polski Związek Piłki Nożnej, | 
wentyłując kwestję reorganiza- i 
cji Ligi, chwilowo — w wy- - 
wiadzie z sekretarzem związku । 
p. Przeworskim, który drako-1 
waliśmy w poprzednim numerze • 
„Przeglądu", wypowiedział S’ę 
łydko v/ dwu sprawach: zmiany i 
systemu rozgrywek i zawiesze
nia na okres dwuletni paragrafu 
statutu, traktującego o zmianie 
przez graczy barw klubowych., 

Nie wiemy, czy jest to ostat-1 
nie słowo- PZPN-u, czy też tyl-1 
ko próba sil przed generalną o- 
f en żywą. W każdym razie kon- 
s w i ujemy z najwyższą radością, 
że tragiczna sytuacja pilkar- 
stwa polskiego zarówno finan-l 
suwa, jak- sportowa, ćzy-cżęści o1 
i\ o organizacyjna zmusiła ludzi, 
s.ojących u steru związku, do u- 
rjchomienia tej potężnej nawy, 
ruszen:a jej z martwego punktu, 
wytknięcia jakiegoś kierunku...

Jest to niewątpliwie wiele; 
tak wiele, jak wielką jest każ
dy najdrobniejszy nawet ułamek 

obec absolutnego zera. Wiel
kość ta jest jednak bardzo wzglę 
dna i jej wartość absolutna wo
bec ponurych zagadnień, pro
blematów, a mówiąc językiem 
bardziej zrozumiałym — rozkła
du piiłkarstwa, toczącego jego 
organizm od chwili powstania 
Ligi, jest ciągle jednak minimal
na i bynajmniej nas nie zada
wala.

Przedewszystkiem więc raz 
jaszcze mus my podkreślić, że 
takie, czy ihine projekty rozgry
wek, czy karencje graczy zmie-

Hokeiści Cracovii zwyciężają Śląsk

ANGLJA — AUSTRJA 4 :3 
litden, jakó latający branferz.

nią tylko system walki, ale nie 
zmienią bynajmniej ani jej tere
nu, a — co najważniejsze — lu
dzi.

A ludzie ci zdali już niejedno
krotnie egzamin ze swego spry
tu, przebiegłości i umiejętności
przystosowania się 
ków.

Krótko mówiąc,

do warun-

zmiany, o-
pracowane przez PZPN.,, zda
niem naszem, jeśli nawet przy
niosą jakąś poprawę, to dopraw
dy mikroskopijnie małą, a co naj
ważniejsze — napewno nie za
początkują nowej ery.

Operację, proponowaną przez 
Związek, można przyrównać do
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zalepienia plasterkiem .angiel
skim otwartej rany potwornego 
raka.

Nie widać, prócz plasterka, 
nic — to prawda; ale czy przez 
to choroba się nie rozwija nadal, 
czy pacjentowi sprawia to., rze
czywistą ulgę i skróci choć o mi
nutę moment śmierci?

Niestety, nasza diagnoza skła
nia się raczej do skonstatowa
nia w organizmie Ligi właśnie 
raka. Ale czy rozwojowi'choro
by może zapobiec jeszcze kura
cja radowa, czy też trze
ba chwycić za nóż chirurgicz
ny?

Naszem zdaniem wskazane 
jest raczej to ostatnie. Doktorzy 
z PZPN-u jednak nas przegłoso
wali. Zgoda. Próbujmy wobec 
tego chorego ratować bez noża 

I i skalpela.
| Ale, do Hićha, nie zale
piajmy jego ran angielskim pla- 

i sterkiem, bo taka . operacja 
I „optyczna" będzie raczej tylko 
zamydleniem oczu .panów leka-

I rzy, opinii i samego pacjenta. '
Spróbujmy jednak pójść po 

linji rozumowania PZPN. Zwrą- 
zek nasz uznał, że dwie zasa
dnicze bolączki Ligii,. to nadmiar 
terminów mistrzowskich i 'ka- 
perowanie graczy.

My wiemy, że bakcyle tkwią
gdzieindziej, nfanowicie w. zgań

ZAPAŚNICY HAKOAHU (WIEDEŃ) ORAZ Y.M.C.A. (WIARSZAWA).

grenowanych, jako -ciało zbioro
we ludziach' oraz w zarażonym 
klimacie.-

Nie wierzą nam — trudno; oby 
nie musi clii uwierzyć. • kiedy bę
dzie zapóźno.

Chwilowo zajmiijmy się spra-1 
wą nowego systemu rozgrywek.; 
Więc, dwie grupy,, po . 7 klubów 
każda, po 12 meczów na wio-1 
snę, a- potem - ostateczna elimi
nacja mistrza w grupie sześciu.

Dochodzi • zatem po 10 zawo
dów, co W- sumie daje... 22 me
cze rocznie, czyli.akurat tyle sa
mo. co w systemie dotychczaso
wym,

„Realne" tęgo korzyści są więc 
takie -że, gracze '- sześciu • najlep
szych. klubów: są' znó w'.ekspl'oa- 
towani j pomad. siły, przemęczeni 
fizycznie i psychicznie, że nie
ma mowy o sezonie międzyna
rodowym, posiadającym ' zna
czenie . właśnie dla klubów czo- 
łowych, a . niie dlla ■ outsiderów 
drugiej»połowy tabeli . ,

T.aka zmiana syśtemu rozgry-.

wek, poza żywszą przemianą: .sześcwmających-zapełnionyse- 
krwi w postaci spadkurdwmklu- zom i dużei wpływy kasowe, o- 
bów, nie da je absolutnie nic,' -raz - pozostałych ośmiu, skaza- 
chyba,-że wyraźny podział Li- —*■-------- 3 
gi na dwie grapy — p:erwszych

nychna-powolne marnienie.
(Dalszy ciąg na str. 2-giep.
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PRZEGLĄD SPORTOWY środa, f4 grWa 1932 rofa?

Wiedeń w gorączce
7 grudnia milionowe miasto zasłuchane w głośniki radiowe transmitujące mecz z Londynu

Siódmego grudnia, gdy w odle
głości dwu.dni drogi- koleją, jedena
stu ambasadorów pillkarstwa au- 
tsrjackiego wbiegło • na wiłgotnó- 
zielone boisko' „‘Chelsea1* —. futbol 
zapanował:: trąd Wiedniem. Nad 
wszystkierni —- bez wyjątku.

Futbol stał się narodową wła
snością Ąustrji.' Aktywem ,w jej bi- 
lańsie hańdlow.nn, namacalną war 
tością. dumą, jak opera. Burgthea- 
ier,. muzyka. . .

Jedenastka austriacka zbliżyła 
Austrię , i jej problemy do zagranicy 
szybciej i pewniej niż podróż mini
stra do Londynu i niż każdy wyjazd 
kanclerza do Genewy. To wyczu
wali wszyscy Wiedeńczydy’, kiedy 
myśleli. w ten słotny dzień grudnio 
wy, o „Wunderteamie'*.

Serce Wiednia przestało ude
rzać. - ■ '....... ...............

Zamknięto fabryki, .zawieszono 
pracę w biurach, magazynach, prze 
rwano sesję parlamentu.. Cały!Wie 
deń, jak długi, i szeroki, zasłuchał 
się w chrypliwy głos speakera z 
Londynu

Cały Wiedeń. Tak; to nie jest

zdawcy była przyczyną głębokiej l Bohaterów głos z Londynu obijał i tłum; jakgdyby przerażał spiżowe i zdetronizowani; książę, von ‘ 
rozpaczy lub niemal szaleńczej ra- się o pięćsetletiie mury. huczał z konie zwycięzców wielkich bataiji henberg musi ustąpiłjiowym 
dości słuchaczy. Na pięknym placu! pęków megafonów w nieprzebrany Iza cesarstwa. Spiżowi bohaterowie i terom: Nauschowi, amaeiarov .

AUSTRJA t IEL.GJA 6:1
Porywająca gra wiedeńczyków w Brukseli

Na słocie i zimnie, w gorączko
wym zdenerwowaniu, stali ludzie 
stłoczeni przed głośnikami; stab w 
zupełnej, pobożnej ciszy, porożu** 
miewali się tylko spojrzeniami.

„Zischek od bramki przeciiwnf» 
ków — parę metrów! Psiakrew| 
znowu chybił*1 charczał głośnik.

„Psiakrew, znowu chybił** — p®*
wtórzył tłum.

BRUKSELA, 11.12. — Tel. wł. — 
Reprezentacja piłkarska Austrj’., 
która w sobotę w składzie mocno 
osłabionym przegrała z teamem 
Antwerpii w stosunku 2:4, zreha- 
bflitowała się. gromiąc reprezenta
cję Belgii w stosunku 6:1 (3:0), wo 
bec 25.000 widzów.

Austriacy, którzy wystąpili z 
kierownikiem ataku Gschweidlem 
zamiast Sindelara i z Wesselikiem 
na łączniku mieli zdecydowaną 
przewagę zwłaszcza, że atak bel
gijski grał.- Słabo i stosował dla 
obrony tricki podpatrzone w An
glii: stwarzanie ofsajdów. To co 
się udawało Anglikom zawiodło w

też bramkarz belgijski Braets. /go napadu wykończył SchaW, po- 
W pierwszej połowie w 19, 28 i tern Zischęk wytrącił piłkę z rąk 

43 min. bramki strzelił SchaW. Po bramkarza Braetsa. W 39 min. Hi- 
przerwie w 22 min. akcję całe- den bawiąc się piłką wypuścił ja;

Świetny start
Hokeśd CracovJ bia Siąsk 3:0

Brukseli, wobec suwerennego pa
nowania Austrjaków na boisku.żadna przenośnia retoryczna. Od i 

więźnia (głośniki we .wszystkich krótkiemi podaniami obgry vali oni 
więzieniach!) do prezydenta repu- leo chwilę Belgów. Bradzo źle grał
bliki, od bezrobotnego do Rotszyl- 
da, od wstępniaka do emeryta. 

, wszyscy łamali sobie głowę Hugo 
Meisla: kto ma grać w ataku? kto 
na pomocy? co będzie z Gschwei
dlem?

Bo w tym dniu, chyba jedynym 
w historii świata, artykuły wstępne 
wszystkich pism, czy to komuni
stycznych, czy hitlerowskich, czy 
robotniczych, czy bankiersko-ary- 
stokratycznych zgadzały się ze so
bą, harmonijnie współpracowały. 
Stronnictwa nagie ogłosiły zawie
szenie broni, hi-dzie zapomnieli o 
ważnych zagadnieniach socjalnych, 
politycznych, o gospodarce świata 
i o kryzysie. Zwyciężył futbol.

Między trzecią a piątą Wiedeń 
przybrał niesamowity wygląd.

Sklepy, utice, tramwaje, świeciły 
pustkami, tylko co parę domów stał 
spory tłumek ludzi wsłuchanych 
nabożnie w urywane sprawozda
nia głośnika, wywieszonego przez 
jakiś sklep radiowy. W każdej ka
wiarni, w każdym szynku stała ta
ka skrzyneczka, która szeptając 
zdenerwowanym głosem sprawo-

KRAKÓW. 11.12. Teł. wl. — Gar 
banAa — Wawel 2:0 (0:0). Garbarafa 
bez Riesnera, Wa-wel też nie w kem- 
jSecśe. Wy»& zupetoie zasłużony, aoz- 
kol witek mrejscami Wawel grał niezwy
kle ofaniie. Bramki strael:-li Smoczek 
i rezerwowy Albin. Obie bramki z wi 
ny beka Piątka. Sędziował p Ro.uip- 
pe-rt.

ŁÓDŹ. 11.12. — Teł. wł. — W Pa
bianicach. w meczu koszykówki mę- 
skiaj ŁKS pobił Sokół 40:34. a w ko
szykówce kobecej 16:10. Wszystkie 
prawie kosze .dla Sokoła strzeliła re- 
kondrzistka, świata Wajsówira.

LWÓW. 11.12. — Tel. w). — Zespół 
fecłmruit-rzów C1WP (Warszawa) po
konał Lwowskr Klub Szennńerozy w 
stasumiku 8^:7,5. W zespole CIWF star 
itówali Łuczak. Cebiłtak. Kunpiewsk.1 i 
Tarnada. w barwach Lwowa: Frank. 
Serafin, dr. Wodrńewsk: i inż. Scbmo- 
rak.

KATOWICE, 11.12. — Tel. wł- — 
Cracovia — Katowice 3:0 (2:Q 0:0 
1:0). W ubiegłą niedzielę odbył się 
mecz powyższych zespołów, przy- 
czem Cracovia górowała znacznie 
nad zespołem Ślązaków. Na pier
wszy plan wybijali się z gości do
skonały Kowalski, zdobywca wszy
stkich trzecli bramek. Poza tern wy 
mienić należy jeszcze Marchewczy 
ka. który’ jednakże był w słabej 
kondycji fizycznej.

Ze Ślązaków najlepiej wypadli 
Podleska. Sitko i Niewo/ski. Mecz 
sędziował p. Sokołowski, który wy 
kazywał brak rutyny, dopuszczając 
niepotrzebnie/lo ostrej gry, w któ
rej celowali Ślązacy, prowokujący 
gości, tak, że gry nie można na
zwać ładną.

Oba zespoły wykazywały dość 
znaczne zgranie, co specjalnie pod
kreślić należy z uznaniem dla Kra
kowa, który jak wiadomo pierwszy 
raz w ubiegłą niedzielę był na lo
dzie.

Bramkarz Śląska, Mikuła' zawinił

ciąż strzał był łatwy do obronie
nia, krążek przesunął się Mikule 
między nogami. Bramkarz Craco- 
vii, mało zatrudniony, w nielicz
nych jednak, akcjach swoich, wy
kazał dużą pewność i rutynę. Ka
towice zmarnowały zupełnie pew
ne dwie pozycje dzięki nieopanowa 
niu krążka.

U zespołu Śląska można stwier
dzić postęp od czwartkowego me
czu. Publiczność nie tak liczna, jak 
na meczu Katowice — Wrocław, 
zachowywała się stronniczo na ko
rzyść zespołu miejscowego,

W pierwszej tercji bezapelacyjną 
przewagę mają goście, i z kombi
nacji Marchewczyk — Kowalski w 
drugiej minucie nada pierwsza bra
mka. W następnej minucie ostry 
strzał Marchewczyka kieruje do 
własnej bramki Podleska.

W drugiej tercji miejscowi otrzą
sają się iz przewagi gości i często 
strzelają, lecz świetny bramkarz 
Krakowa wszystko wyłapuje. Obie 
drużyny grają ładnie.

W ostatniej tercji bliski strzał Ko
drugą bramkę. Trzeci punkt nato- walskiego przepuszcza Mikuła mię- 
miast został spowodowany zasło- dzy nogami. Strzał ten ustala wy- 
więciem widoku bramkarzowi i cho- nik dnia.

Potem 
bramka.

Potem

pierwsza stracona
trzech napastników belgijskich rzu
ciło się na nią i, zdaje się, van der 
Eyden umieścił ją w siatce. W 11 
min. Wesselik ustalił wynik dnia.

W drużynie austriackiej Hidcn 
zawinił bramkę, w obronie Sesta 
lepszy był od Rainera, znakomita 
była pomoc: Gall, Nausch i Smis- 
tik. Skrzydła Zischeck i Vogel ----------
szybkie, niebezpieczne; w ataku rzył, gdjr speaker zapewniaj 
najenergiczniejszy Schałl. który był 
motorem napadu. W drużynie bel
gijskiej słaby bramkarz Braets, 
obrona średnia, w pomocy dosko
nały Hellemans, w ataku Capell-a 
nieudolnie zamienił van Tegen. Po-

brak konsolidacji w
nowe stracone szanse.

„Wunderata-
ku“. ,

Potem — druga stracona bram
ka. , ,

Tłum nowoli zapadał w ponury 
letarg. Ktoś puścił słówko (usze- 
rzy“.'Tłum był wściekły. Nie wie-

że
dobrze grają. „Fuszerzy nie bołia-

zatem zupełnie źle zastąpił kontu
zjowanego w czasie meczu Verdy- 
cka — van den Beck.

Sędziował doskonale Belg Rous- 
se.

POZNAŃ. 11.12. — Tel. wl. — Refe
rendum śląskiego okręgu bokserskiego 
w sprawie meczu o drużynowe mi
strzostwo Polski pomiędzy Policyjnym 
KS (Katowice) i IKP Łódź ma wszelkie 
szanse przejścia. Za Śląskiem opowie
dz ały się następujące okręgi: Biały
stok 10 głosów. Pomorze 10 głosów, 
Warszawa 15 głosów. Śląsk 20 głosów, 
przeciw wypowiedziała sie dotychczas 
tylko Łódź 20 głosów. Lwów wstrzy
mał się od glosowania. Poznań posiada 
jący 45 głosów zadecyduje w ponie
działek’ i według wszelkiego prawdo
podobieństwa wstrzyma się od głoso
wań a. Nie odpowiedziały dotychczas 
Kraków 10 głosów i Lublin 10 głosów.

DĄBROWA GÓRŃ.. 11.12 — Tel. wł. 
Drugi ganrótur roboiniszej reorezenita 
cii Śląską przegrał z mistrzem Polski 
RKS Zagłębie w stosunku 2:4. Zagłę
bię miało znaczna przewagę, zwla- 

’ szcza w drugiej połowie.

terowie11.
Nagle... głośnik mówi prędko i 

■dziwnie dobitnie: „Gschweidl poda- 
je do SchaJla, Schall do Sindelara;] 
Smdelar do Zischka I! 1“ j

Wszystko zagłuszaryk szaleją*!
cego „Chelsea placu...**

Gol czy nie? Jest zupełnie w 
cho. Ktoś daleko powiedział: „gol*«;5

„Gol!!“ wrzasnął głośnik. ■ ząła* ( 
rnując się z radości. „Gollir pod- i 
jął tłum; „gol!! .goool!H‘‘ klas-zczą, 5 
krzyczą wiedeńczycy i lOndyńczy- ■

Dwa trony bokserskie Europy zme~ 
iidy posiadaczy. W wa-dze lekkiej 
Wioch Oleto Locat dl i zestal zdyskwa 
!®kowany w trzeciej randzie na me
czu z SybJtem za zanisk-i cios i oddał 
tyfid mistrza w ręce Belga. Również 
dragi Belg Petit Blquet zdobył mistrza 
stwo w wadze koguciej, bijąc Hrsznana 
Carfos Flix. ............

Krynica u progu sezonu
Co mówi dyr. Nowatorski o kalendarzu imprez sportowych

Inż. Nowotarski, dyrektor Zarżą- gdy, o żadnej porze śnieżnej i mroź 
du Zdrojowego, udzielił nam wy- i
wiadu na temat tegorocznego se
zonu zńnowego w Krynicy.

— Jakie imprezy wysuwa pan 
na czoło białego sezonu? — pyta
my.

— W tym roku, w przeciwien-

ne,; zimy, nie zabrakło publiczności 
krynickiej, frapujących ją, emocyj.

Carnera pobił na punkty dobrego
boksera amerykańskiego Levin-1 st?ie do poprzednich; nie bę- 

Nęnseł. rewelacyjny pogromca Lar-1 dz’eipy opierać- się na pojedyń- 
rv Galasa, zawiódł w meczn z Schon ryżych imprezach, natomiast sezon 
ratham; zmusił go coprawda do sportowy fpostaramy się oprzeć na
poddania sic. ale po walce mizernej. Itak ułożonym kalendarzu, aby m-

8 lig okręgowych 
proponuje stworzyć Garbarnia 

Projekt zmiany rozgrywek zgłosiła: systemem punktowym na wiosnę, po- 
do Zarzadu Ligi również Gariiarni-a. I czerń ostaitai kiub każdej ligi .spada do
Projekt ten przewiduje utworzenie ó- 
śmiu lig okręgowych, po sześć klubów 
każda, według podziału następującego: 
1) Kraków. 2) Lwów ze Stanisławowem 
i Tarnopolem. 3) Poznań i Pomorze. 4) 
Śląsk, 5) Warszawa, 6) Kielce i Lublin. 
7) Łódź. 8) Woj. wschodnie. Do ligi o- 
kręgowej wchodzą obecne zespoły H- 
swe. wzupełnione aajlepszemi dnrży- 
oami klasy A.

Mistrzostwa w łonie lig odbywają się

AZS Warszawa
pod nowym sterem

Doroczne walne zebranie AZS'u war 
szawsfoiega- odbyło s'e w- ubiegła so* 
botę. przy udziale około 400 członków. 
Po trzygodzinnej .dyskusji,, bad -spra-- 
wozdanćcm. -ndztełcjH) absolutorium1 n- 
stepująceimu zarządowi, który wyka
zał się w swojej kadencii Wielką dba- 
loścSa o uporziidowarie agend klubu, 
a puzatem w dobte uajwiększes-o kry
zysu zdaby l s‘e na 'Pastewieme kryte- 
ga bawiiu dla wioślarzy (przy wydał- 
iind • pOTiccy starszych ćztenków teu- 
lMi).

Lista przed-itawicua przez ustepuśa- 
ay zainzad upadta* w glosowania przy 
mjramlfei tnńtejśzońcL -oowe władze 
-wybrano w składzte ■nastepulacsm: pre 
zes — mż. Żochowski Wiceprezes ad- 
mWstr. iuż. Trze trzebiński. Wceiprez-es 
sport, tuż Danin Wasowiiez (były pre 
zes AZS-u w Liege). .s&arbwlc Vegd. 
sekryturz Huszczo. czirAowłe: Rosiń 
ski. KerccTi. Wilińśki. Osiecki. Koby-

ki. A swego okresu, a mtełsce jego zań 
muje mistnz kl. A. Szesnaście najlep
szych drużyn lig okręgowych wchodzi 
do rozgrywek finałowych o tytuł mi
strza Polski według następującego klu
cza: z okręgu krakowskiego 4 kluby. 
z_ warszawskiego 3. z poznańskiego, 
łódzkiego i wschodniego — po Jędrnym, 
z reszty <po dwa.

Kluby te grają systemem puh-arowym 
•pb jednej rozgrywce (o miejscu decy
duje los) dwie rundy, aż do wyefimi- 
nowanki czterech furaFstów. którzy 
znów systemem punktowym walczą o 
ostateczny tytuł mistrza. W ten spo
sób klub wchodzący do finału ma przed 
sobą mak-srjnttm-18 gier, ponadto uciaź 

1 liwe przejazdy ograniczone są tylko 
do gier finałowych.

Słabą stroną projektu są mecze sy
stemem puhńrowym. drużyna gospoda
rzy bedzie zawsze zbyt uprzywilejo
waną. Tak samo dość klubów, mają
cych z danego okręgu wejść do finału 
rae może być traktowana, jako stała 
ze względu na możność wzrostu formy 
słabszych okręgów i pokrzywdzenie 
;cli przez to. częsta zaś zmiana może 
być iiłatw-entem dla wprowadzenia no 
wych drużyn do Ligi. Projekt Garbar 
ni bedizi-e poddane pod dyskusje Wal
nemu Zebraniu Ligi.

Zacznijmy od hokeja; sport ten 
u nas cieszy się największą popu
larnością i pięknie się rozwija. Do
tychczas istniał tylko jeden klub, 
posiadający drużynę — K. T. H.; 
obecnie jednak, dzięki przystąpie
niu 2 klubów miejscowych do P. Z. 
H. L. (Strzelec1! Makkabi) — w sta 
djum organizacji znajduje się pod- 
okręg krynicki, z siedzibą , u nas, 
który będzie urządzał zawody co 
niedziela, tak między drużynami 
miejscowemi. jak i z udziałem dru
żyn przyjezdnych. Wzmoże to ry
walizację lokalną, zaintereśuje pu
bliczność, kluby innych ośrodków, 
i w rezultacie uczyni Krynicę stoli
cą sportu hokejowego.

Na czoło jednak sezonu hokejo
wego muszę ■wysunąć turniej o mię 
dzynarodowe mistrzostwo Kryni
cy; odbędzie się on w dniach od 31 
grudnia do 4 stycznia. Grać będą: 
W. E. V. (Wiedeń), B. K. Ę. (Bu
dapeszt) i Brandenburger S, C. 
(Berlin). Z polskich drużyn udział 
mają iyziąć: A. Z. S. (Warszawa)—

prezą b. poważna jest turniej o mi 
strzośtwo Polski, który ma być ro
zegrany w dniach, od 2 do 8 lutego. 
O tęm, kto będzie w nim brał u- 
dzW — zadecydują rozgrywki.o 
mistrzostwo .poszczególnych okrę
gów.

Drugi ; najpopularniejszy nasz 
sport- zimowy — narciarstwo, ma 
już terminarz przygotowany, i 
śnieg, który dziś przyprószył Kry
nicę i malownicze stoki -r z pew
nością będzie należycie wykorzy
stany. I, tak — obpk. co niedzielę 
nieomal, urządzanych zawodów 
największemi' będą skoki na dużej 
skoczni z -.udziałem zakopiańczy
ków.'w dniu 15.1. W dniach 11 'i 12 
lutęgo odbyć się ma turniej repre- 
zentacyj miast: Koszyce—N. Sącz. 
— Krynica, pierwsza1 bodaj impre
za o takim ■ charakterze W Polsce. 
Odbędzie się bieg zjazdowy, skoki 
oraz: bieg sztafetowy 3 x 10 kim 
do każdej konkurencji startuje po 
3 zawodników,. Prócz tego stale—

międzynarodowe z udziałem zawód 
ników czeskich, niemieckich i au
striackich, — oraz naszych najlep
szych — 4 i 5 lutego.

Co do łyżwiarstwa — to, nie
stety, sami nie posiadamy niemal 
wcale zawodników. To Też zawo
dy. które mają się odhyć jednocze
śnie z turniejami hókejowemi, bę
dą miały charakter jedynie poka
zu.

fceka. sedsra Bar i Wcirs-zyllo,
Z ważnteiśzych u-chwal pnzyitoczyć 

mleźy aititourcmje tewsowed: 
tej -samej a^tonornii sekcja lekkoptic- 
tyazna nic otrzymała. Godność czton- 
kia honoroweg-o otrzymała p. Helena 
W.QVTemvska. (!)

nowe, używane kupuje.; 
ŁIŁW I sprźedale. zamieniam. NI- ■ 
kluję, ostrze na poczekaniu. .Uwaga: 
Obuwie sportowe okazyfpłę tn^o. 
B A G N O 19. ZylbcrW. . .. , *

cy.
Nasi kochani chłopcy! Hoo-ruck!f 

Gdzieś pękła szyba. Z radości!!
Teraz dalej. Reprezentanci I, 

tłum odzyskali to4 co najważniej
sze, — wiąrę. „Wundęrteaim** stajs 
się znów „Wunderteamem**; An
glicy, sami 'Anglicy są oszołomieni, 
bronią się jak mogą; cały atak pod 
bramką Anglji! Przez tłum prze
biegają jakgdyby iskry elektrycz* 
ne.

Jest 4:2 i zupełnie ciemno.
Teraz kwitnie w Londynie wie

deńska szkoła, teraz dumni Anglicy 
boją, się; grają na czas! Tłum (r 
czekuje bramki, uważnie chwyta 
każde słowo i spogląda na nowego 
wroga — zegarki. Tam daleko wal
czy genialny atak o bramkę — de
cydującą — dla honoru.

Przyszła ta wyczekiwana i za
służona. Ten ryk: „brawo**/- który 
szedł ż pod serca musi-eli chyba sły 
szeć bohaterowie londyńscy; .

E. Leit.

Edward Ran zmokauitował w Nowyim 
Yorfcu dobrego pięściainza amery-kań- 
«ikte.go Rube Edithaiisa w piątej nrn- 
d®’e. mając od początku , przewagę pum 
kłowa. Polak jest już w pełnym tre- 
«migu i -walczy, niebawem, z Cdrbeiteim.

Vlnez został pokonany w Australii 
'— przez Crafworda. Już przedtem z 
trudem, tylko pobił Atnerykaihin niezirra. 
•nego Tonkma w stosunfkju 2:6. 6;0, 4:ó, 
6:2. 6:2. Van Ryn wygrał z Wlferdem 
6:A 6:4. 6:4.

Nowy rekord światowy ustanowiła 
A-ngśdka Harding na 400 mtr, nawznak.Tvle oświadczył mm n Nowoiyie oswiauczin nam p..-wwo-PCzas jeji brzmi;6:12,4. Dawny rekord

tarski. . I należał do.Braun i brzmiał 6:16.6.

Zawody lekkoatletyczne
w hall poznańskiej

Skok o tyczce: 1) Zakrzewski (Sokół 
Poznań) 3,56, 2) Adamczak (Warta) 3.51 
51, 3) Klenczak (AZŚ) 3.36. Kula: 1) 
nehasz (Warta) 14,46, 2) THgner (So
kół Poznań) 13,76, J3) Balcer 11.61 

. POZNAŃ. 1 J.12. — Teł. wl. — Warta 
ligowa — Olimpia I 3:3 (1:3). W pier
wszej połowie przewaga Olimpji, która 
uzyskała tezy bramki przez Mikotajew 
skiego, Skrzypczaka i Pospiesznego. 
Warta wystąpiła' tylko z jednym rezer- 
mp, bez Orierzyńskiego. Bramki 
dla Warty strzelili Kniola i. Kryszkie- 
WICZ. ■ ■ '..'■■ .

POZNAŃ. M.12. — Teł. wL — Zawo
dy otwarć a urządzone staraniem o- 
środka w hali zgromadziły dość dużo 
zawodników zwłaszcza z AZS poznań
skiego. Znacznem wzmocnieniem draży 
■ny AZS było wystąpienie Balcera a 
nadto młodych zawodników Zabórzyń 
skiego i Schmidta, Świetny wypk «zy 
skał Zaborzyński w' skoku wzwyż, 
skacząc poza konkursem 1.82, co na

co miesiąc będą; organizowane dla 
przyjezdnych i miejscowych zawo- 
dy .narciafskie o odznakę P.Z.N, I wynik' w‘hali łesHmwwjąćrRó^

■ Saneczkarstwo będzie miało swo dobrze wypadl Skok O tyczce, w punk 
------- ------- - ---------------- je wielkie dni: mistrzostwa Kryni-' tącii ogólnej zwyciężył AZS 23 punk- 
via J K. T. H. (Krynica), Drugą im- ćy 21 — 22 stycznia, oraz zawody ł~” J "r-— " ................ -
trzykrotny mistrz Krynicy, Craco-

Reformy P. Z. P. N.
dokończenie artykułu ze str. L-ei

Dlatego też uważamy, że jeśli 
chodzi o tę sprawę, najlepszem 
wyjściem z sytuacji byłaby (je
dna Liga; składająca się z ś-iu, 
maximum 10-ciu Iklubów, jeśli 
zaś byłaby mowa wyłącznie o 
dwu grupach, uważamy, że mo
gą się one slkladać w sumie z 10, 
a conajwyżej z 12-tu klubów. '

Sprawa ta wydaje się nani je
dnak zasadniczo drugoirzędiną. 
Na pierwszym planie postawić 
należy bowiem kwesłję uregulo
wania dalszej hierarchy klaso-1 
wej w sporcie piłkarskim.

Przecież dla każdego bardziej 
spostrzegawczego człowieka jest 
rzeczą jasną, że jedną z przy
czyn zakażonej atmosfery Ligi 
jest kwest ja spadku. i

Zresztą w stosunkach dzisiej
szych, czy proponowanych na 
przyszłość przez PZPN, n/e mo- 

| żna się temu dziwić, tak jak ale 
I inoSna się dzl wić człowiekowi,

lodjii do morza o sto kilometrów 
od brzegu. .

Gdyby jednak Giewont miał 
metir wysokości, a-morze zamie
niło' s'ę w basen kąpielowy, czy 
tragedia spadku byłaby napraw 
dę tak wielka? Z pewnością nie.

I dlatego^ Jeśli już mówić o ku
racji bez noża chirurgicznego, u- 
yzażamy, że' trzeba zacząć ją 

:Wlaśnie od stworzenia drugiej 
Ligi, czy —-: nie chodzi nam o

tów przed Wantą 16 pkt„ Sokołem Poz 
nań 10 pkt. i Sokołem Leszno 5 pkt 
Zaznaczyć należy, że zawody odbyły 
się w myśl programu perwszycb mi
strzostw polskich w han. to też uzy
skane wynik i stanowią pierwsze ofi
cjalne rekordy Polski. / .

W poszczególnych konkurencjach 
wyniki były’ następujące: 50 mtr, po 
przed i mlędzyb egach 1)Hałas Sokół 
Leszno) 6,2, 2) Balcer AZS-. 3) Radwań 
^,^5^3000 getrów i) Jakubowski

2) ChyWński
3 Vnda/Sokół Leszno); 3x800. 

1) \/arta 1 w składzie Ma-ciniec, Paw
lak. Lesicki - 7:04,2. 2),Warta Ił. 3) 
Sckoł Poznan: 50 mtr. przez płotki: 1) 
Balcer 7,5, 2) Schmidt. .3)/Zaborzyński 
wszyscy AZS. skok w wyż* D Zahó- 
OnińSk‘ /A7^i 2) (AZS), 3)
uoińsk'i (AZS) po 1,65 ‘skok w «!?!■ O Balcer 6,69. 2) Szymański’ (Sokół -Le! 

[Sano) 6,18. 3) Malinowski (Warta) 6,15

j Nowe władze
lekkoatletów stolicy

I Walne zebranie W.O.Z.L.A.. odbyte 
w ubiegła n-tedzielę,. zaakceptowało 
^•szystltóe/ tegoroczne'' poczynania za- 
rządu, udztelając mu . absolutor;um . 
przę-z aklamację.
J Nowę wladze. ukon^^ sfe lak 
na-srtepiije: preTCs radca Walenty Fó- 
ryś. I v.-prezos — dr Blachter. H vi- 
ceprczes — W. Troja-,-nwski. sekretarz - 

Burzyński, skarbnik —• Zakrzewski, 
■członkowie: - Górka. Kowalewski, Ma-

, j .óejewska, Sieokiewicź, Leber-ibaurn i 
Grochowski, r- :

■ Delegatami na walne zebranie wy-- 
hraftip pp,: Forys-ia. BlachieraT Kwa.

i. liwskiego.
JZ. ważrr ej szych wniosków przyięto 

zmaine.dotychczasowego svitcmu’r&z- 
urrwama mistrzostw dniżywwyeh ra 
dając im charakter drażvnowego w e 
iGbw. prwtamwMo przed-
staw:ć na walne żebrane FZLA 
ranków, fak przywrócenie

CT^łrzowsikteh.
W sezonie JcWp, woZLA : posfano- 

wir z własnych funduszów pokryć 
wydatwr . na /^-'•artgaż.nóya.^e- trenera.

ftmsów,. Związku, . wfkazitiacv 
w;twn roku sono
■M., twzwala na f0 w-zuneliwfc;.

zaiconczetfóę. -r-
oatfsć. -W0Zf A uta 

Jtasłitżnm-dt" wjzystón człolekorrt hi- 
tego zarządu, (t)

»
nomenklaturę — hierarchii kla
sowej, któraby w ciągu jednego 
dni aule , deki a sowa la p ot en ta
tów na nędzarzy.

Mómdnt ten jest, zdaje się, 
jiashy, logiczny i nie wymagają
cy, dyskusji. Dzięki takiemu roz- 
wlązanik sprawy oczyści się 
bardzo atmosfera zarówno w 
Lidze, jak w PZPN-ie, gdyż obu 
tym Instytucjom musi koncepcja 
taka w pełni' odpowiadać.BlkOMA. CkAt {inoSna się dzi wić c;

7NA^€!O^V H^P ^.strą^ Radzimy s‘e nąd tem dobrze▼ i tu w przepaść, lub wyrzucić z I Mstwnowić.1
z Giewon
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Trzykrotnie zmieniałem styl
Rozmowa, że Stanisławem Marusarzem, mistrzem narciarskim Polski

I luż bardzo dawno nie- widizia- 
I !em Marusarza.- Wreszcie zjawił 
S się u .nas w fabryce, co jest pra- 
0 wie, że niezawodnym symptomem 
I zbliżającej się zimy..Patrzę ną nfe- 

1 go, że twarz Staszka jakaś krzy
wa, pod okiem jakaś .,bulka“,

— Serwus Staszek .—1 witam go
i
I z niekłamaną radością; — Ćo jest 
! z tobą chłopie! Kopę lat już cię-nie 
I widziałem. .Coś taki jakiś' • krzy- 
? wył? • .

— Eh nic, zęby mnie bolą — od
powiada Marusarz, bez swego zna
nego śmiechu z lekką nutą- zadu
my w' głosie. — Dlatego .właśnie 
przyszedłem z RosToki, gdzie mia
łem robotę. -Gdyby nie zęby, był
bym jeszcze chwilę ' posiedział- i 
coś sobie zarobił. . . . ;

— No, a co z nartami, z trenin
giem, powiesiłeś wszystko na koł
ku? ‘

— Eh nie, trenowałem już tro- 
chęrMąm za-sobą jakieś, siedem 
treningów, z tego 5 suchych i dwa 
na nartach.

Co!?- na nartach, jakeś ty -to 
zrobił, nie było jeszcze na tyle 
śniegu?

T-. Ale gdzietam.-— odpowiada 
spokojnie ^Staszek, — był. Dwa ra
zy przyjechałem z Rostoki szosą do 
Zakopanego. Przez Białe do same
go.domu zajechałem.

— No a jakże się czujesz? .
— Dobrze, tylko te zęby dały mi 

trochę szkoły. ■ ' '
— A w jakiej formie jesteś?
Wzruszenie ramionami.

Nie wiem. Myślę chyba, że nte 
w gorszej jak zeszłego roku. Ale

ŚWIEŻY ŚLAD NART NA NIESKALANEJ BIELI ŚNIEŻNEJ'.

do skoków, to jeszcze-niewiem. Bo 
chciałby zatrzymać mój obecny 
styl, to zn. zeszłoroczny.s ,

— Powiedz mi, ileś ty'•młąkfyęti 
stylów dotychczas? Bó wiem,' ;że; 
ciągle coś zmieniałeś. - « ’

— Dotychczas trzy. Mój.-pięr-' 
wszy styl, to byF.łąmany. To zna
czy wybijałem się w powietrze, po
tem przełamywałem się do przodu.

Styl ten .■wziąłem swego czasu od 
Purkerta. Drugi był od Klykkena. 
polegał na- mocnej wybitoe, wyso
ko* w po wetrze. Lecz nie mogłem 
|ię . przy tym stylu kłaść na narty 
takjak .chćiałem, styl ten nienada- 
wał się- dlą^mtrię. Za to sikorzysta- 
łemiod Kl^tfena co do techniki bie
gów. • • -

— No a trzeci styl? przerywam.
— No a trzeci mam od Birgera

Ach ci sędziowie...
Pawlatzvk idvskwal f kowany za oeny nokaut

Niesprawiedliwość sęteiów"francus
kich, o której wspominałem 'niedawno, 

— ino ^raszeK- a nw mvwcz ro . sk[zywdziia ’ wczoraj b. boleśnie boks 
. , otaszes, a jas mysESz, co . Otiąrą stronniczości sędziów 
będzie tego roku z mistrzostwem, (padł tym. razem Pawlaczyk.

— O jej, przecież będzie straszna I Program wieczoru, składający się 
konkurencja, Bronek, Łuszczek, po- z sześciu walk samych ciężkięh wag, 
dobno Karol Szostak. Łuszczek wte [przyciągnął wiele publiczności., 
pił mi zeszłego roku coś trzy minu- Walczy Pawlaczyk z Czechem Be
ty w biegu, no a o Bronku wole ■ Polak, jak zwykle, zaczyna

ń; w kolosalnem tempie i juz w ktika se-ii.e mysiec. Oj c.ęzko będzie tego potem. Beneck, po ’ otrzymaniu 
roxu. Przyjdzie ko.ejka chyba na l prawego sierpowego w szczękę wali 
kogo innego. się na deski. Sędzia dolicza do 9-ciu.

co but można gadać. Jak będą zawo
dy‘to zobaczę.

— No Staszek, a jak myślisz, co l

— Słyszałeś Staszek, jutro przy- gdy Czech się podnosi. Polak bom- 
jeżdża nowy trener, Norweg, bę- barduje bez .litości* przeciwnika, który
dziesz trenował? . . ‘ ,,

— Biegi z -całą pewnością, a er-
wkrótce leży powtórnie, lecz podnosi

SNIEGŁ JUŻ 9PADL I ZAROIŁY SIĘ WZGÓRZA OD NARCIARZY

Runda. Nauczyłem się go podczas 
Olimpiady. Polega on na b. sil- 
nem pochyleniu do przodu, fałowa- 
0u nartami i silnej pracy rąk.
’ — No dobrze, ale dlaczego na O- 
limipjadzie tak ci źle w skokach po- 
;szło?

BelaSzombath eiy

— Dlatego właśnie, że wtedy 
.. .. j znowu zmieniałem mój styl. Odbi- 

»nmv" wół r/;;’’™- ,a już B?neclk I jąłem się wtedy rękami od tyłu, we 
znów leżał rozciągnięty na ringu, at-irr Klvkkpno a cfv1 tan nip «4- Twardy i ambitny Czech nie daje jed-। NiyiKKena, a styl ten nie od 
nąk. za wygraną, odpoczywa do „dzie- ^łvi^^ł mi Zresztą mo-
więci’u‘‘ i słaniając się na nogach wista- I wiłem swego czasu o tern. Za to w 
je. Publiczność żąda zatrzymania ‘ Greenfield już mi lepiej poszło. Ska 
walki i masakry, którą jednak sędzia kałem według mego ostatniego i 
kontynuuje. • ■ .

Po minutowym odpoczynku sytua
cja się powtarza. Nikt nie zdążył za
uważyć jak i kiedy.

Pawlaczyk zadaje nowy cios, po któ 
wm Czech zatacza Sie -i ipinzykUęka. nie 
dotykając jednak ani jednam kolanem 
ziemi. Sędzia się waha, ale nie ża-
czyoa liczyć, ani nie rozdziela przeciw 
mków, wobec czego Pawlaczyk znów 
uderza. Tym razem najniespodziewa-. . * r. -- ~r . . *.jlu mLvin liojllit.opvuz.iCYVa-

5L?_na_,;Osigm^_.Pawlaczyk nie..zmnieii niej..,w świecie sedzia -przery wa-waUkę, 
sza tempa J . wal? ż farją. Beneck. jest ■* ’ ' ~ -
•kompletnie „groggy“. Przy końcu
pierwszej rundy po' otrzymaniu nowe
go sierpowego w szczękę wali się bez- 
przytomnie po raz trzeci.

..Ca y est" słychać wckoło rozmado- 
wane glosy. Sędzia dolicza do dzie-
w.'ec:.!j, Czech nie wstanę lecz klęcząc 
próbuje się podciągnąć na linach. Sę-

miałem noty do 18.

dyskwalifikując Pawlaczyka. . • - 
Jakby, piorun uderzył w salę, parali-

żUjąc wszystkich na chwilę. Protest 
jednak przeciw niesprawiedliwemu i 
nieprawidłowemu wyrokowi wybucha 
momentalnie. Nieopisany ryk tysiącz
nych gardzieli, głosy ,;yo-yo pour l‘ar- 
bitre", wreszcie tradycyjne bombardo-

próbuje się podciągnąć na linach. Sę- wantę ringu różnemi papierami 1 skór- 
uzia jednak (wbrew prawidłom) prze- j kami ■ od owoców przez długi czas nie 
rywa liczenie na moment, który jed- [ pozwala

i mak wystarcza by gong wyratował I Wallki.
i iwipółżywego Czecha.

na rozpoczęcie • następnej

‘an Gryżewski

Teraz jestem cibkawy. co powie 
o moim styiiu nowy trener, choć jak 
już mówiłem nie mam najmniejszej | 
ochoty na zmianę. Uważam, że 
zmienić styl trzy razy w przeciągu 
trzech lat to zupełnie dosyć. | 
'^GadiWHy-je&Mze-i^ 
wtem Marusarz .podchodzi dó okna, > 
wygląda przezeń i mówi:1 |

— Oho, śnieg pada, ale teraz już \ 
na dobre. A1 przydałoby się, żeby i 
się już izima zrobiła.

I rzeczywiście ściele się zima,! 
jak u nas mówią. Czy nie miałem 
słuszności twierdząc, że jeżeli Ma-' 
rusarz do nas zajdzie, to zima na 
karku?

Łach.

ST. MARUSARZ.
z Iktfltrym rozmowę dnfcudemyebck.

Świetni mistrz szermierki 
i nauczyciel Polaków

. Spotkać go można zawsze w Ośrod 
ku Wychowania Fizycznego, lub w

na Węgrzech walczy jako porucznik 
w szeregach Bałej Gwardii. Potem 
występuje z wojska i osiedla się ‘w 
prowtoćjoinalinem miasteczku Bony- 
had' gdzie wiraż ze s-wym przyjacie
lem- PerczePem, zakłada fclułrszfermśer 
czy. Trenuje sam i swych kolegów ja
ko fechmistirz - amator.

Znajduje w tym zawodzie take za-: 
miłowanie, że w roku 1924 zdaje w 
Budapeszcie egzamin, na -fećłinnstrza 
zawodowego i wyjeżdża na studia do 
Paryża. Bawi tam 8 miesięcy { ćwiczy 
na salach najlepszych - fechmistrzów 
franćusfc ch/:_Bariraśettie^^ 
ca, .Laurenta i Innych. . ; ; .

Trenuje z takimi amatorami jak 
Gaudun — mistrz olimpjady - amster-7 
damskiej w szpadzie i florecie — C a r- 
liąu, Laurent, Duoręt, Tallandier, La- 
croix. ■ : -

Po powrociej do Budapesztu dostaje: 
posadę drugiego fechtm strza w Wyż
szej Szkole Wychowania ? Fizycznego 
i otwiera wiraż z fechmistrzem Tot 
hem prywatną, sailę szermierczą. Ro

swej prywańnej sali szermierczej na. zatem trenuje jeszcze na sali fechtmi-
uiliiicy1 Mokotowskiej. Rob; wrażenie 
iraczej matematyka, niż fęchmisforza. 
Zawsze zamyślony, poważny i roztar 
śniony — jak profesor. ; ;

Bo też jego.metoda .treningu nie 
jest ’ oparta na- jakimś szemacfe ogól
nym, lecz dostosowana -dokładnie, dp 
indywidualności: każdego; < ucznia, -z^ 
którego ma zrobić szermierza. Szer
mierkę uważa jako i sztukę więc 's tu
diuje anatomię, fizjologię i psycho
logię, każdy ruch wykonywany; przez 
jego ucznia jest. obliczony i uzasad
niony. . 7 .

■ Jest to człowiek jeszcze młody, ma 
zaledwie 32 • łat. Z: szermierkązapoz
nał się w szkole w^ w ’Poz- 
sony w roku 1913-tyrm. Uprawia ją z 
wielkim -. zamiłowaniem i - doskonałym 
skunkiom.,

Jego marzeniem jest - zostać: fecftmi-

stfza Rakossy‘ego.
Starzy fechcm sforze widzą w nim 

wnet poważnego konkurenta i jest Tzc 
czą zrozumiałą, że w mieście, które 
posiada więcej fechtmistrzów jwż iny 
w Polsce amatorów, • ze . względów ' 
konkurencyjnych -nie; pozwolono mu 
dojść do głosu. Post ano wit więć zy
skać sobie to uznanie przez wyąki.o- 
sjągmętb;ża; granicą^ swej ojczyzny.

Pierwsza. ■ taka; - sposobność nadarzy
ła się w rclku; li)28, gdy 
dą lamsterdąmską; Polski■ Związek Szer 
mierczy w poszukiwaniu trenera, 
zwrócił -się do Związku Węgierskiego. 
Wtedy to; polscy i szermierze . przyje
chali na kilkudniowy trening do. Bu- 
dapeśztwj ; Szombalhely m at sposob
ność oglądania p^ pracy.swych przy 
szlych /uczniów.' Widział zapewne fch 
wszystkie braki, widzieli inni J odra
dzali/tylko- kiwał głową, jak

JAFFE 
mistrz okmpij^lci w jezdzie szybkiej na 

łyżwach został zawodowcem.
HffiDEN 

śwtetaybramfcaraAu^^ me
czu w Londynfc

śtrzemimaijąclatpięfonaścśechceu-
ciec ze sżkoiły by ten plan uskutecz- i zwykle nic ni;e mówi! (... pojechał, 
tóć, jednak silna ręka ojca zatrzymu-| Wzął na; siebie .odpowiedzialność i 
je go,-na Jawie, szkolnej; j pracę ogromną, lecz wynik amster-

‘ Już jaiko eiedemmasticiletnt chlopak za1 damski, który zaskoczył nietylko bpś- 
3.tępuile fechmiśtrza na.lekcjach niż-'Polski lecz i całego świata byt 
Jzych roczników i fcoftczy kurs szer- 7" . - . ------
rrrienki'w Wiener Neustadt. Śmiało możemy. powiedzieć^ że szer-

Pódczas rewoincT komu-r^ycznej hiierfca Polska zawdzięcza jemu w.

■mu zapewne nagrodą' dostateczną.

wielkiej mierze;-swe; obecne - stanowi-

BOKSERZY SZTOKHOLMU BwcimiA h&-moi

|sko na arenie międzynarodowej.
, {■ -.Gn zaś —- znalazł w Polsce materiał 

■ I zdolny i ludzi chętnych do pracy, kió 
; [izy znów; Jemu zdobyli to uznanfe u 

siebie w kraju. . ;-r
, I ; Najlepszym - tego. dowodem ■ jest spra 
i -wozdanie Węgierskiegó; Związku Fecbi 

hmsforzów ogłoszone w /dziennikach,
; I które w chlubnej/-dizialataoścj swych 
/ [Członków, .wymienia ’ jako, jedno i je- 
; I dynę nazwisko '; fećhtmistrza Szomba- . 

jtkelego.' Trzeba przyznać, że znalazł
/ on w- ■ Polsce' uznanie i i poparcie' m»- 
। szych .naczelnych władz sportowych, 
! zaufanie krabów i szermferzk Że Hot, 
(‘jest faktyczne świadczy'; piękny od- 
fFpćfi'Pierwszego Śląskiego Klubu Szor 7: 

umierczego, który po. ostatnim/sukce- 
: s<ie naszych szermierzy w-. Los Ahgę-

•tis w .'gorących słowach złożył .mu ..7 
< jako „głównemu sprawcy*- gratulacji, /

IPragaiemy by naś prowadził do 
l»ias& i iissrn» rmięs-t^.

* ... ■
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PRZEGLĄD SPORTOWY^ f4 1933

HALLO, TU CAŁA EUROPA
KOPENHAGA, 11.12. Tell. wł. — i (to znaczy, że kluby zawodowe na-|zapadną jednak dopiero w lutym, iw Innej formie zawodostwo zosta ^fflC^Engelmmi^ (Wiedeń) 

W meczu tennisowym Niemcy po- leżałyby do związku wraz z ama-1 Również z Niemiec MChodwch me am wprowad^ __ w ?.q (j-o 0:0, -1:0). Bramki Tosicką
n™P w <jtn<mnkii 8:2. Barw torskiemi). Decyzje w tej sprawieInadchodzą meldunki, ze w tej czyi PRAGA, 11.1— te‘  v • konali Danję w stosunku 8:2. Barw 

niemieckich bronili Cramm, Nonr-
ney, Horn i Aussem. W ostatnim 
dniu Horn, Aussem pobili Sper- 
iing, Nielson 6:2 6:1, Cramm — 
UHrioha 4:6, 6:3, 6:4, Noumey-An- 
Iker Jacobsena 3:6, 6:3, 6:2 i Ans- 
sem, Cramm — Sperling, Gleerup 
6:4. 10:8. Pozatem UHrich wygrał 
z Nounneyetn 5:7, 6:2, 11:9.

PARYŻ, 11.12. — Teł. wł. — 2 
godzinny wyścig parami wygrali 
Broccardo, Lemoine — 92.210 kim. 
i 40 pkt, 2) o okrążenie Lijnen- 
Iburg, Braspenning 34 pkt., 3) 
Wambst , Lacquehay, 4) Stoepel, 
Korchnieier, 5) Ronsse, Bulla, 6) o 
2 okrążenia Guerra. di Pacco, 7) 
Pellisier, Peix, 8) Choury, Fabre. 
. Amsterdam, 11.12. — Tel. wł. — 
W meczu tennisowym między mię
dzynarodowym klubem Holandji i 
Nadrenii wynik brzmią! 5:5. Nasi 
znajomi Hoogan i Lembruggen wy 
grali swe mecze.

PARYŻ, 11.12. — Tel. wł. —

Sezon bokserski w pełni
Mecz Polonia — Makabi w boksie 

■był najgorszym pokazem plęściarstwa 
zademonstrowanym w sezonie b eżą-

KRAKÓW. 11.12. — Tel. wł. — Mecz 
bokserski: Hasaionea (Lwów) — Wa 
wel (Kraków) 9:7. Piękny wieczór 
waśk bdkserskfch. Hasmonea zreihabili 
•tcwała sie za porażkę odmesróna u s>ie 
bie z Wawelem w stosunku 4:10. Przy 
znać jednak irależy. że goście zd^brli 
4 ptmktr walkoverem. Hasinomea przed 
stawiała s c pod względem technicz
nym wcale dodatuto. Jedyna Jej wada 
jest to. że uderzen-iom brak silv i wy 
kończeń'a. Najlepszymi w Hasmonei

i Hromadfca. - - . ,
SZTOKHOLM, 1¾ wt 2

Szwecja pokomała Oxford w m. 
czu hokeja na lodzie c:l L-L u. . 
0:0). „ , .

LONDYN, 11.12. — Tel. wL — 
W mistrzostwie Ligi angieisnjej Ar 
s&nal zwyciężył Chelsea 4:1, a ze 
Aston Villa zremisowała tylko u 
Leeds United, na drugie miejsce 
w tabeli wyszedł Sheffield 
nesday po zwycięstwie nad Mraa- 
lesborough 2:L Inne wyniki. Bir- 
ntingham — Liverpool 3:0. Blacs 
blirn — Newcastle 2:1. Blackpooił— 
Sheffield UnJted 0:3. Derby — Woi- 
verhampton 4:4. Everton — Hud- 
dersfield 2:0. Manchestercity — 
Portsmouth 3:1. Sunderland — Lei- 
cester 2:1. Westbromwich — Bos
ton 4:0. . ,,,

BERLIN, 11.12. — Tel. wł. —• W 
mistrzostwie Berlina Minerwa prze 
grała niespodziewanie z Nomen 
Nordwest w stosunku 3:4. W pół
finałach puharn Hertha pobiła ros. 
5:2, a BSV 92 — Union 3:1.

MEDJOLAN. 11.12. — Tel. wL — 
Mecz hokejowy Milańo HU — Da- 
vw 2:2 (1:1, 1:0, 0:1).

MEDJOLAN, 11.12. — Tel. wł. — 
Ambrosiana wygrała .z Victoria 
(Berlin) w meczu piłkarskim w sto 
sunku 6:2 (3:0).

BRUKSELA, 11,12. — Tel. wł. — 
Na zawodach pływackich sztaietę 
5 x 100 mtr. wygrał Cerde_Nata- 
tton BruxeMes w 5:33,8, a 5 x 50 
mtr. Poseidon (Kolonia) w 2:25.

BAZYLEA, 11.12. — Tel. wł. — 
W meczu zapaśniczym Szwajcaria 
poikonała Węgry w stosunki; 16:8.

PARYŻ, 11.12. — Tel. wł. — Ob
radował tu Zarząd FIFA, który 
■przesłał piłkarstwu austriackiemu, 
na wniosek prezesa Rimeta serde
czne gratulacje wyniku londyńskie 
go. Do komisji mistrzostw świata 
w roku 1933 zostali wybrani Mau
ro, Fischer. Bauwens i dr. Schric- 
ker. Cały szereg klubów argentyń
skich m. in. mistrzowie River Pia
te i Boca Juntors znalazły się na 

I oficjalnym Indeksie Związku. W 
sprawie wprowadzenia piłki nożnej 
na Olirnpjadę decyzja jeszcze nie 

1 zapadła, ale wniosek niemiecki ma 
. wcale niezłe szanse.

LONDYN. 11.12. — Tel. wL-*^ W 
• meczu hokejowym Edmonton Su- 
1 periors pobili reprezentację Anglii 

w stosunku 6:0. Trzy bramki strze- 
' lił 164eti)i Crossland. Dotychcza

sowy -bilans Kanadyjczyków jest 
.' imponujący:. 8- zwycięstw i stosn- 

nek 'bramek 53:5/

wany. okazał zadzówżadaco słaba odpor 
ność »ia etosy. Przegrywa en juz w 
pierwszej'rundzie przez techniczny k.o.

Waga pólśrednśa: Konsower (n) — 
Studwcki. Walka bardzo ładna, żywa, 
emocjonująca Przy nieznacznej prze
wadze Korsowera. Studa.eki atoiiwe 
cdforvtv, korzysta z tego Konsćwer i 
punktwie W'.vuk remsewy. Stan »:5 
dla Hasmone:. .

Waga średnia: MźeczysCawski (W) 
— Strauss. Walka prowadzona oiem 
kle zacięcie ze strony Straussa, który 
posiada zbyt szeroki rozmach, wsku
tek czego awizuje przedwcześnie każ
dy cios. Wynik remisowy sprawiedli
wy.

Waga półciężka Gross (H) — No
wak Gross uporał sie już w pierwszej 
rundzie z Nowakiem, nokautując go

(W) — Thur. Wałka bardzo ładna i 
żywa. Tlnir diebry techmiczn;©. posiada 
óekmc i szyibkże uderzenia, brak im jed 
raikże siły. Jest oni eadto niezwykle 
wytrzymały ma ciosy. Wygra! na pun
kty SAvorzein'owski. jednakże z powo
du iwesitaiwCeiiwa sie do wagi, dwa pm* 
ktv zdwobywa wałkoyerem Hasnto- 
iwa. Sten 4:0 dila Hasmomeł. .

Waga kogucia: Szlrak (H) — Zbk. 
Szirak bandizo diebrv technicznie ude
rza dużo'i celnie, ale idz’e niepotrzeb 
rte w cilimch. Wafitoą cbaotyozura przy 
lekkiej miziewadze punktowej Sziraka 
6:0 dla Hasitnotnai,

i Waga piórkowa: Chrostek (W) — Pu 
rvc. Prymitywny i slaby bokser lwów

cym w Warszawie.
Polon.ia, która, wystąpiła bez Małec

kiego, Wolskiego i Seidla poza Kazi- 
jttierskhn. nic me pokazała. O bokse
rach Makabi szkoda mówić. Drużyna 
żydowska w chwili obecnej żadnej roli 
w pięściarsitwie stolecznem nie odgry
wa. W celu skompletowania sobie par 
kierownictwo Polonii i Makabi musiało 
się zwrócić o pomoc do Skody, która 
wypożyczyła kilku bokserów.

W. O. Z. B. obradował nad syste-- wwga ■ua>p ciwa; .i uwd,iwz.-.v \ w / ■— 
mem mistrzostw indywidualnych War! Me&sek Iwcwranim barzdo slabv ulega 
szawy w boksie. Po gorącej dyskusji; agresywnemu Jaszczykowi który wy,.,,......... ............. _ .
wydział sportowy W. O. Z. B. posta-igraf trzeć ej rundzie przez techn cz I ski titega już w pierwszej rundce przez
nowi! dopuścić z każdego klubu w 
każdej kategorii wag po 3 zawodni
ków. Zawody odbędą się 25 i 26 mar-
ca i 1 i 2 kwietnia.

Sekcja bokserska warszawskiej Po
lonii liczy obecnie 220 członków, w 

. ----- . -------------------- - .. tem 100 czjmnych zawodników'. Od r.
malnie“ t j. w drugiej, rundzie Frań • 1930 dzierży drużynowa mistrzostwo 
cuza Dimitnion. Warkę tę sto- Warszawy. Najwybitniejszymi zawod- 
czvł Polak na ringu prowh’ ional- niikami są: Małecki. Kazimierski. Sei- 

' del i Mizerski. Kierownikiem sekcji w’y

Po raz trzeci w życiu 1 
Pawlaczyk i znokautował

walczył 
i „nor-

nym.
Pawlaczyk jak zwykle rozpo

czął, mecz w kolosalnem tempie, 
zasypując przeciwnika błyska wicz 
iiemj ciosami. Francuz z trudno
ścią przetrzymuje pierwszą run
dę, by w drugiej, po otrzymaniu 

. celnego ciosu w podbródek przeje 
chać się na długo do krainy ma
rzeń.

BERLIN, 11.12. — Tel. wł. — 
W meczu hokejowym BSC poko
nał Wiener EV w stosunku 5:0 (3:0 
1:0 1:0). Bramki strzelili kolejno 
Briick, R. Bali z podania Jaenecke- 
go. Kom. R. Ba'il i Kom. W poka
zach łyżwiarskich zachwyciła pa
ra Petter. Gailard oraz podobały 
się Landbeck i Hoiovsky.

GANDAWA, 11.12. — Tel. wł. — 
Mecz . Omnium wygrała para 
Schoen, Buschenhagen 60 kim. wy 
ścig jłarami — para Buysse, Bil- 
iiet.

NORYMBERGA, 11.12. — Teł. 
wł. — Na zgromadzeniu w Wiirz- 
burgu padła sensacyjna proporcją, 
gdyż prezes Związku Niemiec Po- 
łudnowych stwierdził, że nie ma 
nic przeciwko wprowadzeniu pił- 
ikąrstwa zawoodwego w postaci n!e 
takiej jak angielskie ale mieszanej

bramo na ostatniem wahiem zebraniu 
p. Nałęcza ponownie. W sezonie bie
żącym Polonia sprowadza 2 drużyny 
niemieckie, a mianowicie „Munchen 
1880“ i Makabi (Berlin).

Staraniem klubu bokserskiego AKB 
Siemianowice odbyt sie mecz bokserski 
z udziałem zawodu ków Naprzodu (Li-

byli: Szrak, korsoweir i Gross. Wa. 
wel bez słabych punktów

Waga pao erowa: Juszczyk (W) —

»▼ PI4UV vj iiriiuci^ •• ’ ~
nv k.o. Z powodu nadwagi Juszczyka | techniczny k.o. Chrostków
zdobywa dwa punkty wallkoverein Has Waga lekika: Schreiber (n) — Korze 
nrenoa. Waga musza: Sworz&nfowslki * 'taiokk Schretlbeir bardzo dobrze zbudo ciosem w serce.

Poza' kosk-ursem 
kle interesującą i

zdbvla sie nie^wv 
oczek'wana o rze z

Z powodu niemożności obliczenia przez specjalna komisję 
wszystkich głosów wynik plebiscytu na miano najlepszego piłka
rza polskiego ogłosimy dopiero w numerze czwartkowym.

Zakopane
szykuje sre do Makabiady

piny). Policyjnego KS oraz AKB.
Główna walką wieczoru było spotka 

ule mistrza Polski Rudzkiego z Bieli
kiem (AKB) 6 rund.- Rudzki z miejsca 
chce wykończyć przeć;wn ca lecz za- ]jjj mforjflacJj, 
pal jego prędko gaśnie. Przyznanie mu __ In]( nqn 
zwycięstwa krzywdzi Bieńka. -

Dalsze wynik; przedstawiają się .... . ■
stęptóąco: Keiser (PKS) remisuje z Ko- Makkabi. który przygotowania po 
łodzieem (AKB), Mayer (Naprzód) i ruczył klubowi krakowskiemu, a z 
Stobiński (AKB) stoczyli ładną watkę. ------- 1
pokazując dobra technikę, wielką szyb my myt Tu na miej$cu, 
kość ciosy. Marno jKzewagt Ma:era wy, Q5ecn;e przyjmujemy zgłosze- 
iŁk męrozsęrzygtnety.„W1edemąu/zwy-;niał gdy. chodz- nam q wr?ys{ę?. 

irienie przyjazdu możliwie najszer-c ęża Bauga. obaj z AKB. Placek (PKS) 
bije na punkty Hona (AKB).

Węgierski Zw. Piłki Nożnej zapro- 
ponował PZPN mecz Pośska — Węgry 
amat. w czasie tournee amatorów wę- 
gienskeh w lipcu. PZPN odstąpił pro- 
pozycje te okręgom dla ewentualnego 
zcrgaiiiacnvania zawodów z reprezen
tacja jednego z okręgów.

Trenera objazdowego zaangażuje w
roku 1933 PZPN. Decyzje te powzięto

Chcąc się zorientować co do przy |. — Tak. Obecnie przebudowuje 
gotowań Zimowych Igrzysk Mak-1się tor saneczkowy w ^Kuźnicach.
kabi, zwróciłem się do prezesa tu
tejszej sekcji nare. K. S. Makfkabi, 
p. Singera. z prośba o udzielenie

— Jak pan wie. igrzyska organi
zuje Wszechświatowy Związek

W sprawie tej bawił w Zakopanem 
specjalnie P. Roman Loteczka któ 
rv dał wskazówki co do robót. Na 
stadionach zakopiańskich maja być 
też poczynione różne przeróbki i 
inowacje. zaś Gmina i Zarzad U-

ramienia tego wykonawcami jesteś

skutek ■dodatnich wyników tegorocz. IM zacząć

szym rzeszom. Już teraz bawi w 
Zakopanem dwu specjalnych wy
słanników. którzy wraz z jednym 
z „tubylców" zajmują się jedynie 
przygotowaniem kwater.

— No, a iak przedstawiają się 
przygotowania sportowe?

W Zakopanem będzie założony 
specjalny obóz treningowy, który

■uri .pracy p, Spojdy.
swa pracę w począł*

Telefonem z kraju
KATOWICE, 11. 12. — Teł. wl. — 

Mecze o mistrzostwo L;gi śląskiej 
przyniosły wyniki: IFC — Kolejowe 
P. W. 4:0 (2:0). Sędzia p. Czarnecki 
dopuścił do ostrej gry.^ tak że Goerli- 
tzowi złamano nos. IFC grał około 30 
min. w dziewiątkę, mimo to przewa
żał on przez cały czas. Bramki sirze-

Kron ka zagraniczna
Hokeiści wiedeńscy pckonali na o- 

twarciu • swego sezoiw Berlimer 5. C. 
w stosunku 2:1 (1:1. 1:0. 0:0). ostoga- 
jąc znaczna przewagę w drugiej i trze 
ciej tercji. Bramki strzelali: Kirchber-

kach stycznia. Zawodnicy Makiką- 
bi. z całej Polski, będą trenować 
wspólnie z zawodnikami PZN przy-

liii Goerlriz (2), Pośpiech i Nowak.
Orzeł (Wełnowiec) — Załęże 06 

3:2 (0:3). 1 tu dwu graczy doznało 
kontuzji: Krolla i Schulza musiano od 
wieść do domu. Orze! zasłużył na wy
graną i przez Krolla, Schulza i Ma- 
cherczyka zdobył trzy bramki w 
pierwszej połowie. W drugiej części 
06 Załęże gra bardzo brutalnie i zdo
bywa dwie bramki ze strzałów Ja- 
kut-ka i Wrosza

AKS — Czarni (Ćhropaczów) 3:1

gotowującemi się do mistrzostw 
F. I. S.-u w Innsbruck u. Po skoń
czeniu obozu treningowego odbę
dą się zawody eliminacyjne na 
Hali Boraczej 6. 7 i 8 stycznia i 
wtedy zostaną wyznaczeni zawód 
nicy polscy na Makkabiadę.

— A czy poczyniono już jakie 
przygotowania techniczne?

zdrowiska dala na czas Makikabia- 
dy wszelkie swe urządzenia sporto 
we do dyspozycji. Oprócz _ tego 
gmina udzieliła nam bezpłatnie lo
kalu na biuro Makkabiady, które 
znajduje sie obecnie w gminie.. W 
sprawie kwaterunku burmistrz 

.zwrócił sic do pensjonatów i hoteli 
ze specjalnem wezwaniem w spra 
wie pójścia nam jaknajbardziej na 
rękę. Komitet Imprez Sportowych 
wzdął na siebie gwarancję za pomie 
szczenię wszystkich uczestników, 
którzy zgłoszą się w terminie 
przez nas przewidzianym.

Z końcem grudnia ma'a sie od
być specjalne kursy sędziowskie 
aby w ■ pierwszymi rzędzie wyszko 
lić wielką ilość sędziów na Makka 
biadę. Z ramienia P, U. W. F.-u wy 
znaczono specjalnych ludzi, którzy 
maja nam być pomocni przy wy
znaczaniu trasy i t. D.

Jak więc pan widzi, przygotowa 
nia są w pełnym toku, już .obecnie 
mamy bardzo wielka ilość zglo-

pubfczność krakowska walka: Wodca 
wicemistrz Polski—Piłat (Warta). Woc 
ka wychodzi na ring zamainie pewny 
zwyaęsjwa. Walczy z uśmiechem, nie 
krviiac sie zupełnie. Korzysta «. tego 
P'łat. ładuje często i celnie. Wooka 
■pcha dużo ciałem i ma za niskie uniki. 
Wszystkie trzy nmdr wykazały wy
bitna przewagę Piłata D^t&go też w 
nlk reińisGww k-rzvwd«: baró®o Piłaita

Widzów około 1500 osób. Sędziował 
•p. Moskali, bardzo dobrze.

(A. Ch.)
BYDGOSZCZ. 14.12. — Tel. wł. — 

Drużyna bokserska HCP (Poznań) po
konała Polonie w stosunku 12:2. Jedy
ne zwycięstwo dla Polonii uzyskał Wa- 
liszewski. który wygrał przez dysikwa- 
Wikacię Witczaka. MHio^ny pob' l Osiń 
skieco przez k.o. w I run-dzie.

Mecz reprezentacji bokserskie) Byd
goszczy z zespołem śląskiego 1 K. B. 
rozegrany w- ubiegłe święto w Bydgo
szczy. przyniósł dość niespodziewane 
zwycięstwo gospodarzom w stosun
ku 9:7.

Wynik napewno byłby mny. gdyby 
ślazacy wystąpili w zapowiedzianym 
składzie t. j. z Rudzkim i Wystra- 
chem.

Drugi mecz Belgów w Polsce praw
dopodobnie w Krakowie. , został już 
przez ich związek potwierdzony. Od
będzie sie on 5 czerwca po zawodach 
głównych w Warszawie 3 czerwca.

Zgłosić udzfał w piłkarskich mistrzo
stwach świata postalhowńl PZPN. Mi
strzostwa te maja odbyć-w r 1934.

Latusiński. były 1 gracz Legji, podpi
sał zgłoszenie do Mysłowic 09 .

Gry ruchowe
szeń. i nie wlega wątpliwości, 
igrzyska zimowe będą impreza 
olbrzymia skalę. ’

że 
pa

(2:1). Niespodziewana ale zasłużona 
porażka Czarnych. AKS przeważał 
technicznie. Bramki strzelili: Stolar
czyk (2) i Marszela. honorowy punkt 
dla Czarnych — Kala.

Słowian — BBSV 6:1 (3:1). Atak 
Slowianu był świetnie dysponowany. 
Bramki strzebli Cholewa (2). Płoch II 
(2), Łebek i Płoch I. dla BBSV Petzok. 
Goście ustępowali we wszystkich lin
iach gospodarzom.

Ligowa drużyna Ruchu została po
konana przez leadera L:gi okręgowej 
Śląsk — (Świętochłowice) w stosunku 
2:4 (2:1). Ruch jedynie w pierwszej 
połowie meczu grał dobrze, później

ser. Demmer dla Austriaków oraz Bali 
dla Niemców.

Kanadyjczycy Edmonton Superiors 
pobili w Birm'ngham reprezentacje A.n 
glji w stosunku 9:0 15:0. 4:0, 0:0), a w 
Londynie 2:0.

Mistrz ol'mp1Jski Tolan został uzna- 
ny przez Zw:azek amerykański za za
wodowca. Tclana utrzymywała dotych 
czas matka, ale po Olimpiadzie fundu-. natomiast zupełnie zawiódł, 
sze się skończyły i Tolan zaczął zara-- KATOWICE. 8.12. — Teł. wj. — W 
biać jako tancerg kabaretowy, ciesząc mistrzostwie Ligi śląskiej Czarni 
sże w dzie-ni-cv murzyńskeJ Nowego •— ' - -:v murzyńskiej
Yorku — Haarlem — wrólkem powo
dzeniem. Związek amerykański odmó
wił mu jednak odnowienia kairtv za- 
wodniczei

Mickey Walker pobił w Los Ange
les nokautem w pierwszej rundzie Ar
tura de Kuh. Al Brown wygrał w Pa
ryżu z Belgiem Machtensem.

AnKieta 5-ciu
utńwnei Księgarni Wojskowej

Narciarski Okres Podhalański zwró
cił się do burmistrza Zakopanego z ape 
łem o obronę prawUiarciiarsitwa. Cho
dzi łu główine o zawody konne, na 
które organizatorowie chća zająć pra
wie wszystkie terminy niedzielne ’ I 
świąteczne, rozchodzi sie też o sprawy 
finansowe klubów ściśle z tem związa
ne. W liście swym Zarzad Okręgu Pod 
halańskiego podkreślił, że narciarstwo' 
a nie żaden inny sport wywalczyło dla

Zakopanego Hytuł Zimowej stolicy Pol
ski, a rozwój zimowy Zakopanego za
wdzięczać należy tylko narciarstwu, 
którego i teraz nie wolno i nie należy 
zaniedbywać.

Jan Ruzlńsky dobrze znany wśród 
naszych narciarzy i bardzo łubiany za 
wodnik Svaźu (Czechosłowacja) nade
słał do redakcji naszej zawiadomienie 
o swym ślubie, który odbyt sie 27 b 
m. w Karlsbadzie.

Dwie poraiki
zapaśniKów w.edeiiskidi w Warszawie

(Ćhropaczów) przegrali ze Śla.skiem w 
Świętochłowicach 1:4. a 07 Siemiano
wice zremisował z BBSV 1:1. W cza
sie meczu Czarnych, jeden z graczy 
spoliczkował sedziezo. W tabeli pro
wadzi nadal Naprzód przed Czarnymi.

KATOWICE. 8.12. — Tel wł. - 
Ładnym sukcesem może sie popisać 
Pogoń (Nowy Bytom), który w dniu 
wczorajszym gościł w Zaborzu i ro
zegrał tam z drużyna Preussen mecz 
towarzyski. Spotkanie to. mimo' że 
„Preussen" zalicza sie do czołowych 
■drużyn Śląska Opolskiego zakończyło 
się remisowo, co należy uważać za zna 
czny sukces Pogoni.

Druga drużyna polska Kresy (Król. 
Huta) bawiła w Bytomiu na meczu z
SV Bytom. Zwycięstwo odnieśli miej
scowi w stosunku 3:2 (2:0).

POZNAŃ. 11.12. — Tel. wił. — W 
przyszłą niedzielę ma się odbyć w Ka > 
towtoach spotkanie międzyokręgowe i

Atleci Hakoahu wiedeńskiego poko
nani. W Warszawie boścm w mb. sobo 
tę i niedizele auleci Haikoahu w.edeń- 
sktogo. którzy dzierżą tytut m-Wza 
drużynowego Austrji. W dwu meczach 
z reprezentacja Warszawy i Ymca, go
ście oba razy przegrali.

Z reprezentacja Warszawy pomieśli 
wiedeńczycy porażkę 10:9. a Ymca wy 
grała z atletami żydowskimi jeszcze 
wyżej, bo 13:7.

Atleci warszawscy pomimo słabego 
(kontaktu z zawodnikami zagraniczny
mi'. wnosili do walki wiele bojowości 
i byli silniejsi fizyczne.

Hakoah rozczarowali. Poza Ftohu- 
sem w wadze koguciej i olimpijczy
kiem Hirschem pozostali zawodnicy. za 
demonstrowali średnia klasę warszaw 
ska. Pozatem targowali sie onii i pro
testowali bez powodu, jalk... piłkarze 
z tego samego klubu wiedeńskiego. Nie

j zadowolenia i protesty z orzeczeń sę< 
' dziowskich towarzyszyły każdej wal-

Poznań — Śląsk. Reprezentacja, Pozna
nia ustalona zostanie prawdopodobnie 
następująco: Rogowski (Goplania), Po
lus, Kajnar. Sipński. Majchrzak, MaJ- 
chrzyckl. Tomaszewski i Piłat (wszy-

ce.
W niedziele .na zawodach obecny byl 

poseł Austrii w Warszawie, p. Hofim 
gier. 
Reprezentacja Warszawy — Hakoah 

(Wiedeń) 10:9.
W. kogucia: Fnihus (H)—Klenuszyn 

(W). Walka prowadzana z przewaga 
doskonałego technicznie Finhusa, przy 
nosi mu zwycięstwo w 3 m 27 s.

Kto odgadnie co oznacza ten znak i 
wymieni wszystkich pięciu — proszo
ny jest o podanie nazwiska-i adresu do 
„Przeglądu Sportowego" pod ..Amtleta 
5-ciu“ kartka pocztowa do dnia 16 grii- 
•dnla 1932. r,‘ Miedzy nadsyłających od- 
powjedzi rozdzielone beda nagrody 

pieniężne tlo 100.— zł.

scy z Warty).
ŁÓDŹ. 11.12. — Teł. wł. — W turr

■nieóu gier sportowych .TUR; w finale 
siatkówki meskJel Skra (Warszawa).
p®&wTnRi27-m^2-Mię-l^

dzvmtestowe zawody reprezentacyj taiKty-
rabotn:ozvch Śląsk - Kraików wygrał! 'ke- ^ac lekka przewge w pierw- 

- - ----- — I szych dwu mmutach oddaje mitojatywę
Czarni przeciwnikowi; w chwili gdy Gottlieb 

chcial go zaatakować — zaistasuwuł
Kraków 5:1 (1:0).

LWÓW. 8.12. — Tel. ul ----- 
pokonali Hasmonee w meczu bokser
skim w stosunku 9:5. ,

GDAŃSK. 11.12. — Tel. wł. - 
Gedama pokonał Schupo w. stosun
ku 3:0 odzyskując szanse na zdo-
bycie vicemlstrzbstwa. o czem za* 
decyduje mecz z Neufahrwasser 19.

koutratzlic wygrywając w 5 m. 13 s, 
W. lekka: Gottlieb II (H)—Zalewski 

(W). Św etnie zbudowany warszawla 
iiiit nie wypsszcza iifcjatvwv z rak i 
no zacto»*4 wnłtę wygrywa w 16 m. 
5 sek. wspaniałą nilada £ złaitiwicm 
mostu.

W. półśraditiia: Felngold (H) — Pias 
toowskł (W). Spotkanie to sostalo, unie 
ważniluine pnzez komisję sedarowską 
Wskutek kontuzji atlety żydowskiego 
w 40 minucie. '

W. średnia: Oksenhor (H) — Malec 
kii (W).. Zwyciężył zasłużenie Polak, 
świetny tcchn.czme i taktycznie, w 
3 minucie.

W. półciężka: Binnbaum (H) — Fal 
kiewiaz (W). Wałka prowadirona bez 
żyda, przymosi zwycięstwo na punkty 
Biinnbaitnmowi, który miał przewagę 
teclmlcana. ■

W. ciężka: Hir&ch (H) — Puciata 
(W). Oczekiwany z niecierpliwością 
występ ol.jmpiijcz.vka Hiirscba sprawił 
wszystkim miła niespodziankę Hirsch 
istotnie zademonstrował wysoka klasę 
aitletyczną. niewidziana w Polsce, zwy 
ciężaJac prymitywnego warszawianina 
w 2 m. 37 s.

Ymca — Hakoah 13:7.
• Nikt sie'nie spodziewał, że Ymca w 
■spotkaniu z Hakoahem odniesie tak wy 
sokie zwycięstwo. Reprezentacja War 
szawv wygrała zaledwie 10:9. a: Ym- 
miarze rozgromili pięciokrotnego mi- 
strzto Auśtrji bez pardonu 13:7, Atlici 
Ymca .górowdll pad wiedeńczykami 
szczególnie siła fizyczna. Wyniki teefi 
nieztie byly . tiiasłeniijace: W. kogucia: 
Finhus (H) ti-ega Szajewskiemu (Y) w 
20. tnlitiucle: w. piórkowa: Neuff (Y) 
zwycięża w 9 m. 40 s. Gottlieba I (H); 
w. lekka: Kida (Y) wygrywa z Gott- 
liebem II (H) w 9 m. 40 s.: w. średnia: 
ReJtiiak (Y) zwycięża przez złamanie 
mostku Oksemhora w 9 m. 50 s.: w. pół 
ćieżka: Blrenbaiiim (H) po nieciekawej 
walce wygrywa ną punkty, z Hebdą

W czwartek po raz pierwszy zosta
ła „użyta" przez gry sportowe nowa 
sala w gmachu YMCA. Sala przed
stawia się bardzo okazałe, uposażona 
jest we wszelkie urządzenia gimna
styczne. ale do gier sportowych, jest 
nieco za mała. Poświęceniem sali był 
inauguracyjny turniej męskiej siatków 
ki YMCA — Polonia. YMCA, trenując 
w cichości od dłuższego czasu zade
biutowała całkiem pomyślnie. Aczkol- 
wik wszystkie trzy swoje gry z Polo
nia przegrała, wykazała jednak dosko
nały materiał, przy slabem jeszcze 
zgraniu. Spotkanie pierwszych trójek 
przyniosło zwycięstwo Polonii (Zgliń- 
sfcL Kanenbetger, Anioł) «ad YMCA 
(dwaj bracia Komarowscy i Kosiński) 
2:0 (15:10. 15:9).

W grze drugich trójek trójka braci 
Kwastów wygrała z zespołem „wete
ranów" YMCA (Miłosz, Ołesiński. Bed 
narek) 2:1 (15:5. 5:15. 15:5). Wreszcie 
spotkanie szóstkowe dato trzecie zwy
cięstwo Polonii w stosunku 2:1 (15:13. 
9:15, 15:6).

W meczu męskiej koszykówki Polo
nia pokonała Strzelca 58:18.

Ostatnie gry wielomeczu siatkówki 
AZS II — Przyszłość przyniosły dal
sze sukcesy AZS Akademicy wygrali 
obie trójki kobiece w stosunku 2:0, oba 
pozostałe mixty — jeden 2:0, drugi 
2:1, jeden singiel męski. Jeden zaś prze 
grali. Ostatecznie wygrał AZS w 
m aźdźącyrr. stosuriku 35:3.

Czwórmecz gier PoMa — CIWF 
na Bfelainaicfr przyniósł w ogólnej punk 
facji zwycięstwo PoTwij i? i pół do l 
• pół plot. Wyniki bvlv następujące: pa 
nowie: siatkówka CIWF wygrywa 2:2 
(16:14. 13:15. 15:11): koszykówka Po
lonia wygrywa 39:22. Sędzia obrażony 
ira. uwagi jednego « graczy, pnzerwdl 
walkę na parę m'wi przed końcem. Pą 
rie: sraifikówka: Pcfónrja wygrywa 2:1 
(11:15, 15:18. 15:12]. J

Prawdziwa semraoia był mecz kolbie 
cel koszykówki. Ze względu ita udział 
w drużynie CIWF WaSasiewiazówmy 
craiz znakomitych ?odróanek :_ Hołv-

rzewsktoj, Połońskieu i Kcrdszwskiej — 
spoidz ewaino słę wyisokocyfrowej kie
ski Pelionii. Tymczasem Wdastewi- 
czówiia, niietnozumiaaiii pnzeiz partnerki 
i mńewyzysikrwaina odpowiednio, nie mo 
gla nic zdziałać przeciw rezolutnie po 
zżymającym pnilomiisScoirn. Rezultat o- 
statecany 17:17.

Pciza. konkursem •rozegrano, męskie 
spotkanie trójkowe, wygrane po cieką 
wej grze przez Polonie 2:1 (13:15. 15:6, 
21:19).

Odoowiedzi Reriatcif
P. Herm. Ehr. Zakopane. Sprawy 

Makabiady podlegają kampetencji na
szego korespondenta. Z'propozycji ęko 
rzrstać me możemy.

Kowar., Białystok, Adres Zwiazkyj 
Szara 14 m, 32. z listami kat Miele
cka

P. Odo Łach. Zakopane. Prosimy o 
podanie nazwiska pana pomocnika, 
wówczas prześlemy legitymacje.

AZS, Sekcja pingpongowa. Poznań. 
Łóilź. Moniuszki 10. z listami red. M. 
Linszvca.

Stały Czytelnik. Piotrków. Fabryka 
Jenknera. Bielsko. Bracia Schiele. Za
kopane.

Ośrodek w, I, Wilno. Koresponden
tem naszym Idst p. Nieciecki;

Ł S. Lwów. Drukov/ać nie bedz emr, 
P. Jerzy Grlg. Poznań. Lat 25 o-

w .drwach Sarmaty w roku 
! krepa budowa, wzrost 165.

W. S. Skarżysko. Jest podręcznik p. 
Barana. Mierzejewskiego j łfumena, 
który jest naogół dobry z pewtieml 
zastrzeżeniami... W sprawie Ład oso
bistych zechce pan się może porozu
mieć z p. Wójciechem Trojanowskim, 
Wspólna 35. Rzut granatem nie jesit 
uznany nigdzie za konkurencję fekko- 
atletyczną. Trzy rzuty klasyczne wy- 
czermiją bowiem wszelkie6 rrtożliwo* 
ści. w

P. Jóżef SłlH, Zapokane. Dzięfcde- 
my, ale korespondenta mamy.

■«IwIekszym blaikH, jak I po zachodzie 1
słońca przy złej pogodzie lub w waszem mieszkaniu B
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Jeszcze nigdy mistrzostwa M. A 
w Warszawie nic były tak inte
resujące jak w ubiegłym sezonie. 
Złożyło się na to cały szereg czyn 
mków, a w pierwszym rzędzie 
wyrównana klasa drużyn.

Do ostatniej chwili niewiadomo 
było, kto reprezentować będzie 
stolicę w rozgrywkach o wejście 
do Ligi, a na finiszu mistrzostw 
wynikła potrzeba urządzenia do
datkowego spotkania, w celu wy
łonienia moralnego mistrza stoli-

Cechą charakterystyczną ubieg
łych mistrzostw był fakt, nigdy 
przedtem nienotowany ąddąwa- 
nia walkowerów. Było to bądź wy 
Trikiem nieopłacenia składek na’ 
rzecz W.O.Z.P.N. i W.O.K.S. co. 
świadczy tylko o naprawdę złem 
położeniu finansowem niektórych 
klubów stołecznych, bądź specy
ficznego ustosunkowania się pew
nych klubów do mistrzostw. z

Jak zwykle, tylko może w więk
szym stopniu, przebieg mistrzostw 
obfitował w cały szereg awantur 
boiskowych, w których najczęściej 
jedną ze stron była drużyna Gwia
zdy. Ma to pewne swoje uspra
wiedliwienie w nastroju fanatycz
nej i zawsze licznej publiczności, 
■której atmosfera przenosiła się na 
zie'oną trawę.

Warto jeszcze przypomnieć, iź 
nigdy dotąd nie była Warszawa

Dworakowski, Kościesża, Baryła, 
Zieliński. Gajcy, Rosiewicz.

GWIAZDA.
Największa rewelacja była jed

nak Gwiazda, która reprezento
wała Warszawę w grach o wej
ście do Ligi.

Ten nieoczekiwany sukces przy 
padł w udziale Gwiaździe wsku
tek wzmocnienia składu Freima- 
nem i Postbriefem.. Gdy zabrakło 
tego ostatniego i własnej publicz
ności. Gwiazda na wyjazdach bra
ła w skórę 14:0.

Gwiazda występowała w skła
dzie: Wałach. Dawidsohn. Post- 
briet, Lebensojd. Lerner TL Feńi- 
baum II, Freiman, Lerer I, Górka 
II. Szulzinger, Fembaum I.

SKRA.
Czwarte miejsce w tabeli przy

paliło tvm razem kilakrotnemu mi
strzowi Skrze. Rozpoczynając z 
opóźnieniem sezon Skra, długi 
czas kroczyła u dołu tabeli, by 
w decydującej chwili walki o rę

prezentowanie stolicy w rozgryw 
kach o wejście do Ligi, znaleźć się 
nawet na pierwszem miejscu. Wal 
kower przyznany Gwiaździe prze 
kreślił jednak wszelkie szanse eks- 
mistrza. Resztę rozgrywek koń
czy Skra oddawaniem walkowe
rów. których w ciągu całych mi
strzostw" miała cztery,

Składdniżyny: Błazałek I, Her
man, Lasocki, Więckowski I. Ja
nusz, Masikowski, Więckowski II,. 
Smosarski II, Błazałek II, Smosar- 
ski I. Majorek. Kraśniewski.

POLONIA
Polonia I b. była w Ibteżącym 

sezonie najlepsza, z rezerw ligo
wych tak pod względem lokaty, 
jak i samej gry. Gdyby nie sys
tem rozgrywek 1 walkowery 
wskutek nieuregulowania należno
ść] u władz piłkarskich, Polonja 
mogłaby sie znaleźć na jednym z 
pierwszych miejsc w tabeli. Dru
żyna zgrana, zasilana często gra-

czarni llgoweml. o niezłym pozio
mie technicznym, wyniosła z roz
grywek 21 punktów. Obok warto
ściowych wyników Polonia potra
fiła jednak przegrywać i ze słab- 
szemi zespołami, jak z Makabi — 
dwukrotnie.

Skład drużyny: Laskowski, Paw 
łowskl, Odrowąż, Wróbel, Pan
kiewicz, Tymosławski, Biedrzyc
ki, Szymaniak, Puchniarz, Karo
lak, Olasek, ...

WARSZAWIANKA.
Tuż. za Polonją na szóstym miej 

scu uplasowała sie druga rezer
wa Ligowa — Warszawianka. Jak 
zwykle zmienna w formie Warsza 
wianka początkowo wlokła się w 
„ogonie" i dopiero pod koniec se- 
znu wydostałd się do pierwszej 
połowy odbywając 20 punktów. 
Skład Warszawianki ulegał b. czę
stym zmianom i niejednokrotnie 
zasilony był ligowcami.

Skład: Woźniak. Zarzecki, Kry-

ku do poziomu drużyny lokata ós
ma jest zbyt niska dla klubu przea 
mieścia Warszawy, który ma du
że zasługi na polu wychowania K- 
zycznego wśród, młodzieży robot-

siński, Kamiński. Abramowicz, 
Król, Golat, Kalinowski, Rusek, 
Szymański, Wieczorek.

ZNICZ.
Sześć pierwszych klubów odci

na się ostro od pozostałej grupy, 
która z siedemnastoma punktami 
otwiera Znicz z Pruszkowa. Dru
żyna robotnicza zagrożona w ro
ku ubiegłym spadkiem do kl. B, 
wzięła sie z miejsca do pracy, <po 
odzyskaniu kilku graczy z wojska.

Skład: Kalinowski, Komasiński, 
Barjerski. Raczyński, Kurzela I, 
Hyp, Roszkowski. Kurzela IL Stęp 
piewski, Zych. Sarnowicz. . . .

DALSZE LOKATY. . | w ligowej Legji.
Miejsca ósme, dziewiąte i dzie- MAKABI.

siatę zaiely kluby mające po 16 [ Makabi, jak zwykle, robiła me- 
pkt i różniące się jedynie stosun-!SpOdzian'ki. ale ostatecznie znalaz- 
kiem bramek. Sa to: Marymont, ’ 
Makabi i Legia. '

MARYMONT.
Marymont jedynie środek sezo

nu miał niezły, natomiast początek 
i koniec bardzo słaby. W stosun-

Lwów pod znakiem zimy
Rozpoczęte z wielkim rozmachem — lonja przemyska. Czuwaj i prawdopo-. Nieninlej jednak Lyów uszczęśllwio- 

------------- • dobnie tarnopolskie Kresy. Udział r” .-przynajmniej w teorji — przygotowa
nia do nowego sezonu utknęły na>,.a „w . ................ - klubów prowincjonalnych jest wpraw-
martwym punkcie. Nagły atak listo- dzie pochwały godny, jednak utrudni 

. ,----- -------- wydatnie przeprowadzenie gier bez

ny zostanie w najbliższym czasie je-

reprezentowana Ink slahn w roz- i Padowego mrozu zakończył się po .
kn ’h X łJ 70n ^rzęch diOach kapitulacją i zwycięskim finansowego ryzyka.

g< > \< KJcli o wejSvie OO Ligi, ^do- powrotem późnojesiennego słońca, tak Jeśli chodzi o mistrzostwa hokejo- trlirnTP nrzia'» < łrTObtl liro— I • •; • . i •_  • Ł —— «.»«» Ld A letniala e-n-nra—., • j , t < puAMjuicm puzaiujcMcuiiCKu oivnvu, m*-
(byc^e przez Gwiazdę trzech bra-|^e rezultacie 4 grudnia miast na ta
mek na sześć meczy, przy poraź- fli lodowej, znaleźliśmy się na trybu- 
kach takich jak 0:14 — to kompro-1 nie Czarnych, śledząc po raz niewie- 
mitacja!

Auomalją pewnego rodzaju w 
ostatnich rozgrywkach był fakt 
zdobycia samego mistrzostwa. 
Drinżyna A.Z.S., będąca w tabeli 
o wejście do Ligi na 4-tem miej
scu, zdobyła ostatecznie mistrzo
stwo moralne, a reprezentant War 
szawy w rozgrywkach o wejście 
do Ligi — gwiazda figuruje do
piero na miejscu trzeciem. Ten 
system rozgrywek trzeba zatem 
zmienić.

we ki. A. to istnieje tendencja roze-

dzieć który „sensacyjne*’ 
kalne.

derby to

Taki spóźniony mecz ma jednak i 
swoje dobre strony. Znakomicie uła
twia rozstanie się z piłką nożną bez 
żalu i łez, i uczy cenić wartość okre-

grania ich w dwóch kolejkach. Pragnie 
tego przynajmniej kilka klubów, chcąc 
w ten sposób zapełnić terminarz. Pro
jektowi temu przeciwstawiają się to
warzystwa, mające wyższe ambicje i 
reflektujące — zupełnie słusznie zresz 
tą — na spotkania z obcymi przeciw
nikami. Sprawę rozstrzygnąć ma

su przymusowej przerwy. | PZHL, który nakazał zakończyć gry
Ale wróćmy do zimy. Hokeiści tyl-No Bożego Narodzenia! Oby!

ko zgrzytają zębami, czytając piękne JEbZCZE jEDNA . WŁADZA* OKRĘ- 
zagraniczne sprawozdania i złem o- GOWA _ .zagraniczne sprawozdania i ziem o-

A. Z. S.
Po raz pierwszy mistrzostwo

Warszawy zdobyła drużyna A. Z.

kiem spoglądają w stronę Katowic, 
nie mogąc zrozumieć ceiu i racji ist
nienia pierwszego w Polsce sztuczne
go lodowiska, Inna rzecz, że nie bez 
winy jest tu i PZHL, który nie posta
rał sie w porę o usunięcie trudności.

ZDOBYWAMY PROWINCJE I 
Pozatem jednak projekty nowego

Nle możemy uskarżać sto ma brak 
urzędów i magistratur sportowych.

szcze jedną „władzą**, a to Okręgo
wym- Związkiem Łyżwiarskim! Wpraw 
dzie bardziej .krytycznym umysłom 
nasuwa się pytanie, czy .Polskiemu 
Zw. Łyżwiarskiemu, u którego Ilość 
zawodników nie przekracźa zbytnio 
liczby członków - klubów, są potrzeb
ne do opanowania agend aż okręgi. 
Czy dzięki temu sport łyżwiarski do
czeka się we Lwowie renesansu, śmie
my poważnie wątpić z tej prostej przy 
czyny, że dotychczas trudno doszukać 
się u młodzieży zainteresowania dla 
zawitych ćwiczeń fazdy figurowej, a 
nawet 1 bardziej odpowiadające! Jej 
temperamentowi jazdy szybkiej. Może 
cudu tego dokona majacy powstać 
przy Ośrodku DOK VI ośrodek -łyż
wiarski ze specjalnym rerem na tere
nie VI Baonu Sanitarnego, obok budu-

zarządu PZHL przyjęte zostały„am-nv wuzyiid n. z,. zarządu PZHL przrjęte zostały we
S. ukces ten zawdzięczać muszą j Lwowie naogól przychylnie, już choć- 
akuaemicy. w pierwszym - rzędzie .- by tego-wzgłędu—^
szczęśliwej grze z rezerwami ligo-' na terenie tutejszym dąjyno iuź prze-
wemi a na których A. Z. Ś. zdo- i prowadzono. Wyjazdy propagandowe | 
był 10 pkt. przy 2 straconych (dwa' drużyn lwowskich uruchomiły ener-1 
renrkv z Lezia) Pozatem obok ocznie obecnie pracujący ośrode* 
Makabi. którą pokonał dwukrotnie £ TantSpol^
oraz Sfery z która me wygrał ani. Również teren szkolny został już od 
razu, z innemi drużynami mistrz i powiednio wykarczowatiy. W uh. roku 
miał po jednej porażce i jednem w turnieju szkół średnich uczestniczy- 
zwycięstwie. Ostatecznie w 20 ,0 Około dziesięć drużyn, w bież, se- 
grach A. Z. S. zdobył 26 punkt, i I fonLe będzie jeszcze większy. 
46’37 stos bramek tembardziej, że np. Pogoń zorganizo-

u,vvahl h'ż specjalny kurs instruktorski ' W*smcw sta. । d[a młodzieży, prowadzony przez wy-
(I wardowski). Koc. Czajkowski, ------- ------------
Twardo, Goldman, Zarzycki. Bań
kowski, Hyla, Zbyszewski. Buta
nów IH. Keszycki.

SKODA.
Na drukiem miejscu z takąż sa

ma ilością punktów znalazł się ben

trawnego hokeistę Mauera.
NA FRONCIE HOKEJOWYM

Hokej Jodowy będzie znów we Lwo
wie główną osią zainteresowania. Mi
strzostwa w klasie A zaoowadafą się 
bardzo ciekawie. Walka rozstrzygnie 
się pomiędzy Pogonią i Czarnymi, a

. . , , , . ■ , , , - I więc drużynami, pretendująeemi rów-
. aminek kl. A — Skoda, który de- nież do pierwszego miejsca na ogól- 
• Jtiiące spotkanie o mistrzostwo I nopolskim terenie. Ze względu na cza- 

■' VZ.S. przegrał w stosunku 0:1 J ■'owe powiększenie klasy A do pięciu 
J:^ od początku sezonu Skoda za-!?lubów. rozgrywki zanowtadają się 
czci.f robić niespodzianki i syste-1 artizo. cieKawie, gdyż również o dal- 
m;r\ cznie wzmacniać swn svfn ! ?ze m,eJsca rozwinie się zacięta wal- 7. . m a ? -ą • . " ka Pomiędzy Lechją, Ukrainą i

ę w kl. A. Oparta na świetnej, AZS-em. Lechja wbrew pogłoskom 
'■'bronie t bramkarzu, oraz rozpo-1 wystąpi znów z Sokołowskim, który 
rz.idzajaca szybkim atakiem, Sko-I"' ostatniej chwili zrezygnował z nie- 
da przez całj" ubiegły sezon nale- bezpiecznej eskapady krakowskiej i 

najrówniejszych zespołów ~Łrn?cn' szeregi macierzystego klubu.
| 4 zainteresowaniem oczekuje się star- 
I tu Akademików w klasie A.

'-z i""’A ”7?” I W klasie B znajdzie się obok re-
M.lęda. ZarailCK. Czajka, zerw jedynie Hasmonea. a dalej Po-

ża’n Jc>
stoiicy.

Skład drużyny: Brzostek. Dąbr rowskL i* • - - - - .

J. WtOOftRKłĘWUł

Dziecko j
— CasteWo odrazu rzuca się 

do ataku! Bi je z obu rąk. Szczę 
ka — dój, szczęka — dół. szczę 
ka — dół. Polak nawet nie bro
ni się. Os U) wa się na deski iaK 
bezwładny worek — to już 
chyba konitec! Raz. dwa, trzy, 
cztery, pięć, sześć, siedem, o- 
siem...

Trrrrcli, Trrrrrrr, Bace! — 
wyczai głośnik jakgdyhy na 
fimigu wybuchł wulkan.

— Trrrrach. RRRRR. UUUU. 
ZZZZZ. !!!!!, skrzeczał zepsu
ty niechanitz.nL

. — Wuj Duglas rzucT się do
aparatu i wyrwał kontakt. Nie 

2 sposób było w tej chwali słu- 
I cłiać zagmatwanej, szarpiącej 

nerwy, zgrzytliwej muzyki prze 
■ stworzy.

!W pokoju na momet zaległa 
straszna, niesamowita c'sza, 
wśród której lekki lak gdyby 

przytłum ony ; ,’r m?.tk! Oksa 
wyijaf i..,.-. .. „ -u, woła
li leni o nomoc.

Wuj Duglas podbiegi do sla-

7

zcześcia
ruszki1. Wa-lcząc z aparatem nie 
zauważył jak przy pierwszym 
zgrzycie, chwyciła się za ser
ce. Teraz wyprężyła się na 
krześle i powoli spadała na po
dłogę.

— Marjo, zawołał przerażo- 
■ny — Mario!!!

t i *
— l ak, masz rację Wuju. W 

poi roku blizko po pogrzebie 
należy już trochę oprzytomnieć 
Nie jestem dzieckiem. Muszę za
panować nad bólem i... sumta- 
n!em. Ale nie myśl, że to tak ła
two. Tłumaczysz mi, wszyscy 
mi tłumaczą, sam sobie tłuma
czę i w dalszym ciągu nic pojąć 
nie mogę, gdzie leży przyczy
na Jej śmierci?

— Ach Boże, mówiłem ci, że 
w chorobie serca i w latach. Na 
miły Bóg nie była już młoda — 
tłumaczył Wuj Duglas zdespe
rowanemu Maciejowi,

Rozmowa, a raczej namiętna 
dyskusja, w której Maciej-siebie 
oskarżał a opiekun go bronił,

niczej
Skład: Polańczyk, Tarczyński, 

Skibowski. Prass. Uglanica, Paw
łowski. Przeorowski. Weremo- 
wicz. Sokołowski. Burzyński, ou-

Wspomnieć też trzeba, ze Ma
rymont w roku bieżącym, stracił 
świetnego bramkarza swej pierw- . 
szej drużyny — Głowackiego, kto 
rv grywa obecnie z powodzeniem

ła sie na szarym końcu. Ciągłe

najpiękniejszy

Komplet DETEFON zł. 39,-
AMPLIPON

DETEFON 
AMPLIFON

. 125.-

Do nabA^ia w Warszawie w Wydz. „DETEFON" — Zielna 30. i w skle
pie firmy Krzysztof Brun j Syn — Marszałkowska róg Sienkiewicza.

jącej się hali zimowej. Obawiamy się 
jednak, że i w tym wypadku deski 
narciarskie okażą .się zbyt możnym 
konkurentem.

MOBILIZACJA NARCIARZY-
Narciarze mobilizują swe siły. Pra

ce przygotowawcze zarówno w okrę
gu. jak i w poszczególnych klubach są 
w pełnym toku. Skocznia na Pohulan
ce zostanie przebudowana, o jle znaj
dą się fundusze. Miejski Komitet WF 
przeznaczył wprawdzie pewna stim?, 
jednak jest ona niewystarczająca, a 
LOZN-owi trudno będzie postarać się 
własnym przemysłem o środk;

Trudności finansowe sa . jedną z 
głównych przeszkód normalnego roz
woju. Czarni nie mogąc wykończyć, 
ani też utrzymać schroniska w Sław
sku. zdecydowani są podobno -od
przedać je. Również ismieie tenden
cja oddania skoczni narciarskiej w 
Sławsku pod opieke ’ lokalnych władz 
i organizacyj. które -musiałyby przyjąć 
na sieb’e troskę o utrzymanie jej i e- 
wentualnte konieczne adaptacje.

Jeśli chodzi o ruch w klubach, to u- 
jawui się, on w całej; pełni dopiero z 
chwilą, gdy powloką śnieżna pokryje 
ziemię. W każdyrrisrazie KTN idąc pp 

4rądy;ćyJnciGm^7...’gl^ uwagę ża- 
"nilęrza-? poświęćif ̂ narciarstwu tury
stycznemu. Sekcja . Czarnych konty
nuować będzie swą działalność na po
lu sportowem. Pogoń po rocznej pau
zie zdecydowała się reaktywować sek 
cję narciarską, przyczem w myśl pa
nujących obecnie w klubie tendericyj 
oprze się wyłącznie o młode s?lv.
.W związku z Makkabiadą. ożywio

ną działalność wykazują również klu
by żydowskie, raz po raz nadchodzą, 
szczególnie z prowincji, meldunki o 
zorganizowaniu nowych placówek. Wó 
gólę z zadowoleniem stwierdzić moż
na, że ośrodki prowincjonalne wyko
rzystując swe dobre położenie geo
graficzne, zabierają śię na serio - do 
pracy.

KOPCIUSZEK
W końcu wspomnieć należy o je

szcze jednym sporcie zimowym O — 
boksie! Pięściarstwo lwowskie rozwi
ja się swojsternf metodami, które nie
stety nie dają najlepszych, rezultatów. 
Ostatnią zdobyczą Jest bojkot LOZB 
oraz zrzeszonych w nim klubów przez 
Okr. Urząd WF i PW oraz Ośrodek 
WF i PW przy DOK VI. Energiczny 
ten krok ze strony oficjalnych urzę
dów sportowych pozostaje w związku 
z obaleniem dawnego zarządu, w skład 
którego wchodzili oficerowie ośrodka. 
Ponieważ „zamach stanu" miał podło
że swe w konszachtach klubowych 
jest rzeczą zrozumiałą, że oficjalne 
sfery nie widzą potrzeby popierania 
tego rodzaju polityki i metod.

N. S.

zmiany składów, spowodowane 
kontuzjami graczy, bądź zawieszę 
niami. nie wyszły drużynie na do
bre. Jedynie obrona i pomoc dru
żyny żydowskiej były prawie nie- 
zmieniane. to też te formacje naj
lepiej się spisywały w całych mi- ■ 
sfrzostwach.

Skład: Baumsztyk. Zysman, - 
Frydman. Weicmon, Zelcer, An- 
kier, Bluman, Cytrenbaum, Gór
ka III, Amsterdammer i Fajertag. ;

LEGJA
Żałosną .rolę w tym rofku ode

grała rezerwa Legj.. Pomimo do
brej formy i wielu zwycięstw zna
lazła się ona na przedostatniem: 
miejscu. Jest to wynikiem braku ■ 
kierownictwa u rezerw wojskowej 
drużyny. Sześć walkowerów, od
danych wskutek zawieszenia, mó- . 
wia same za sieb e.

Skład: Akimow, Pigłowśfci, . 
Szczotkowski, Drabikowskii, Kube
ra. Żuchowski, Bere«Ł Skrzyp- . 
czak, Rostkowsiki, Gabrys^k, Gbu-
rzyńśki.

ŚWIT
Na jedenastem miejscu .znalazł 

się Świt. Gdy obserwowało się grę 
Świtu w mistrzostwach, jej bojp' 
wość i temperament, trudno.było 
przypuścić, że drużyna o .niężłem 
wyszkoleniu technicznem znajdzie 
się nad przepaścią. Degradacja Świ 
tu z klasy A jest w'elką krzywdą 
dla robotniczej drużyny.. .

Sinutną przysługę oddała jej 
Warszawianka!, która „upolowana * 
sobie najlepszego napastnika war
szawskiej kl. A i -gracza Świtu -— 
Prasatora L będącego motorem 
drużyny. Wiadomość, że Prosator I 
w roku 1933 grywać będzie w li-, 
gowej Warszawiance — ^"płynęła 
deprymująco na całą drużynę 
już od połowy sezonu.

Po wspanałym wiosennym star
cie aż do zdobycia dziewięciu 
punktów. Świt szedł znakomicie. 
Nagle coś się urwało i z trzeciego 
miejsca w tabeli Świt znalaizl. se 
na ostatnem.

Skład: Pabis, Długołęcki, Domań 
ski. Poncyljusz, Głowacki, Getler, 
Bzdak I, Wroński. Wkłorzak I, 
Bzdak II. Prosator.

OSTATECZNY STAN TABELI

D A. Z. S.
2) Skoda

3) Gwiazda
4) Skra
5) Polonja

. gier 
20 
20

- • 20 . 
20 
20

pkt; st. br.
26 46:37 .
26 41:32
25 45:32

6) Warszawianka 20
7) Znicz
8): Marymont
9) Makabi

10) Legia
11) Świt

20
20
20
20
20

21
20
17
16
16
16

40:36 
48:36 
53:39 
34:43 
33:47 ?
25:34 
22:37

13 35:55 
M. AL

odbywała się w tym samym po
koju, w którym ongiś pół roku 
temu skonała matka Cisa.

— Najlepiej byś zrobił synu, 
żebyś mi nareszcie opowiedział, 
jak tam było na ringu? Znam to 
z gazet, ale z twoich ust nie sły
szałem jeszcze opowieści o tej 
walce.

— Nie chcesz o tern wspomi
nać, ale mnie wydaje się, że sko
ro raz się na to zdobędziesz, 
wrócisz do życia.

Maciej siedział i w zamydle
niu przebierał palcami po porę
czy fotela.

— Nie wiedziałem o tem, że 
była już dziewiąta runda — roz
począł Cis nagle po długiej pau
zie, jakgdyby pod przymusem. 
Od 6-tej rundy, kiedy złamałem 
daną matce przysięgę 1 zaczai
łem się, kiedy zaczęłem udawać 
skończonego — nic nie pamię
tam. Postanowiona w trzeciej 
rundzie serja w wątrobę, serce, 
szczękę, serce I wątrobę mdai’a 
się, ale, na Boga, muslałem być 
dobrze „nadpoczęty", skoro nie 
zwaliłem go „knock out". Wi
docznie. dla tego, że w drugiej 
rundzie sani dostałem — Jak ni
gdy. Castello podniósł się. Pod
niósł się odraza i od tej chwili

aż do końca 9:ej rundy nic nie 
pamiętam. Muśiał mnie dobrze 
trafić. Sąd.zę jednak, że i Castel
lo już- był groggy — bo nie miał 
sił minie wykończyć.

— A mógł przecież! Opowia
dali mi, że dwa razy ratował 
mnie gong. Walczyłem jedtek— 
jak/ dlaczego — nie pamiętam. 
Opowiadali, że nawet, dawałem 
się Castelli we znaki. Nic nie 
pamiętam.

Maciej zatrzymał się na chwil 
kę, odetchnął i ciągnął dalej: 
— W końcu dziewiątej nmdy Ca 
stello mnisilał mnie uderzyć w 
nos. Nie wiem czy wiesz o tern, 
że najlepiej budzi z omdlenia, ja
kiś wstrząs. Dotkliwy ból nosa 
był właśnie tym bodźcem. Na
gle zaczęłem rozumieć, gdzie je
stem, co robię. Od tej chwili już 
wszystko' pamiętamj
— Runda się skończyła ? — za

pytałem. — Dziewiąta — odpo
wiedzieli. ■ Dali ml powąchać a- 
monjaku, który otrzeźwił mnie 
do reszty. Nos krwawił obficc. 
Połykałem własną krew, ale n:ic 
mi to ne pi zes/kadżało, Byłem 
przytomny —• i to dla mnie było 
najważnlejszem objawieniem.

— Uderzył gong. Ociężale, 
jakgdybym W dalszym ciągu był

groggy, podniósłetrr się z krze- 
sałka i stanęłem w miejscu. Mia 
lem pewność, że mojego otrzeź
wienia nikt nie zauważył, nawet 
sekundanci.

— Castello rzucił się na mnie. 
Odstąpiłem wbok. Wpadł w li
ny. Stałem tuż kolo niego, kiedy 
się' podnosił. Sędzia nie kazał 
mi nawet odejść. Castello wy
lazł ze sznurów i stanął ciężko, 
dysząc naprzeciwko mnie. Wie
działem, że nie mogę się zdra
dzić. Chwiałem się na nogach, 
Castello zamachnął się, a ja wy 
korzystałem silę tego zamachu 
i wjechałem mu na spotkanie ca- 
łem ciałem na sam kant szczęk?.

— Zwalił się, jak kłoda. Od
szedłem spokojnie na swoje 
miejsce I wyciąguęlem do śe- 
kundąntów rękawicę. Znowu za- 
częlem grać komedję primadon- 
ny. . .

— Nie wiedzieli, czego chcę! 
Wreszcie zrozumieli, że nie ma 
poco' czekać póki sędzia wyli* 
ozy. Nie omyliłem się. Sędzfa 
ogłosił „knock owt". a mnie svjr- 
niesiiono nu rękach tłumu 
z ringu do szatni. Udzieliłem ,kd 
ku wywiadów. Patrzyli na mnie 
Jak na półboga. Przeżywałem

naprawdę rozkoszne momenty. 
Powiedziałem dziennikarzom, 
że to moje „knock.downy" to 
były tylko tricki. Wierzyli.

■ — Przynieśli do mnie mikro
fon. Spytałem z jakiej stacji. O- 
kazalo się, że z polskiej. Powie
działem parę zdawkowych słów 
do polskich sportowców. Byłem 
duniny. Ale nieustannie myśfa- 
lem o matce.

— Poprosiłem o mikrofon sta
cji amerykańskiej i powiedzia
łem do niego po polsku: Mamu
siu w tej chwili Wsiadam do po
ciągu i przyjeżdżam. Wygraiem 
przez K. O.!

Mac:ej urwał. Nachylił' się i u- 
krył twarz w dłoniach.

—i A więc pamiętasz, że re
wanż będzie mtaf mejsce za n e 
catei dwa miesiące? — spytał 
nieśmiało wuj.

Maciej nic nie odpowiedział. 
Płakał

Pp dłuższej chwil jednak pod
niósł się niespodziewanie,

—„Tuk Wuja! Pamiętam do
brze! Rewanż odbędzie sie <in- 
śfe za 70 dni i"

KONIEC.

niechanitz.nL
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Sejm tennisu polskiego
Prezes min. SzumlaKowsKi i Kapitan sportowy rtm. Riedl na czele ZwiązKu

Dóiroćzue watae/izgrom^ któby -bezpośrednio, żadnych fi-1 groteskowy. choćby ,w-zestawie-1L.A.■ M opfera^ą swą
uaczelhej magistrątury sportu Gij nie .paBnzebuije“ jest nobrostli' nóu ze srabiitomi P.Z.P.N-n. P.Z.' eainiizacie właśnie tiia ckręga 
teiimsowegó ■ w Polsce ; toczyło 
się pod: znakiem dalszego „uspar 
tawiama“ tej instytucji. ' / ;

Ze związku dżentelmenów u- 
prawołających' biały sporit dla
przyjemności { snobizmu, P.Z.L-T. 
przeradza się pomału, ale stale w 
instytucję służącą interesom te
nisa czy to pod 'względem pod
noszenia poziomu czysto sporto
wego, czy ąeż. propąganidy tego 
sportu wśród mas. ।

Czasami idzie ito jeszcze o-i 
parnie; kwestje które doświadr! 
czenii- działacze z P. Z. P. N-u 
Związku. Pływackiego czy Lek
koatletycznego rozwiązują, w ciąr 
gu mtajfy, tu ppti fią zająć jesz
cze dwie godziny .¾ painowfe 
delegaci plączą spra yy zasadni
cze z , drobiazgami, należąceimi, 
do 'kompetencji zarządu czy na-l 
Iwet klubów. — to prawda. i

Ale z drogiej strony należy

jest pcórostU' niu ze sca.tutamii P.Z.P.N-u. P.Z.' ganizacje właśnie tiia okręgach.

■prokurator Kulej/ma-le-odbyly się w- ufeiegtą- niedzielę -■

Ulgi

WALNE OBRADY TENNISISTÓW
w gmachu Y.-M. C. A warszawskiei. Przy stole prezydiiałnym pośrodku .przewodniczący zebrania 

wo pp.: min. SznmSalkowskii. Miiiller i Zarębski, na prawo o. Potuczelk.

przyznać,' że z obrad . odbytych 
pod przewodnictwem prok. Kule 
ja jw nowym gmachu Y.M.C-A. w 
Warszawie,- wtaj duch pracy dla 
dobra całości sportu tenisowego, 
przejęcia się sprawą i dobrej 
woli.

■Dlatego też salę cbrad trwa
jących przeszło .6 godzin opusz
czaliśmy .z uczuciem optymiz
mu., że jednak są dziedziny spor
tu; w których uczciwy człowiek 
może pracować i dobrze się 
czuć. ;

Co reprezentuje dżislaj Polski 
Związdk Tenisowy: 71 kiktbów, 
2.816 graczy zarejestrowanych, 
244 korty, 456 Sędziów. Pozatem 
istnieje jeszcze 276 kortów a od- 
pawiedmia- ilość graczy wojsko
wych nie zgłoszonych do związ
ku. A dorobek zeszłoroczny: 
zwycięstwo z Darują i punkt zdo
byty w ' w alce z Anglią w Da vis 
Cup. mistrzostwo Jasnego Brze
gu. Walji j Irlandii, zdobyte przez 
Jędrzejowską, wicemistrzostwo 
Londynu. Berlina, Merami, Jasne 
gó Brzegu i Walji w grze mie
szanej; dalej — mistrzostwo 
międzynarodowe Polski, zdobyte ' 
przez Hebdę, który ma też tytuł 
mistrza Meranu w grze podwój
nej, oraz wicemistrzostwo tego 
miasta w grze mieszanej; mi
strzostwo J. Brzegu, Walji i Poi. 
Anglji wywalczone przez Tło- 
czyńśkiego; mistrzostwo Ło- 
twy zdobyre przez M. Stoi arowa-

Największym sukcesem orga-

Polak mistrzem świata przed 25-clu laty
Stanisław Kiecal, wielki poprzednik Marcel Thila, znany jako Stanley Ketchell

cia zabrał zebranym, praiwte dwie 
godziny czasu i dzięki rezcki- 
cjom przedstawiciela Kaiow-- 
■wykazał, ...że właśaiie nale
żytego podziału agend między 
związki -okręgowe a Zarząd Głów
ny praca jest niemal niemjż..- 
wa do prowadaeują.

Sprawozdanie sportowe zarzą- • 
du spakalo się często z kryty
ką. P. Otehiowtez przedistawfcieł 
Legj'i podkreśMI że zarząd nie 
zrobił nic, aby poza rakietami 
czcłowemi udostępnić kcmtaki z 
zagramicą inti-ym graczom utatem 
towanym i młodzieży i dowródł. 
że nie chodzi tu o finanse, a 1<- 
dynie iiniwemcję, trochę stosun
ków i korespondencji.

Pozatem podjęto poruszoną 
przez „Przegląd Sportowy" spra- 
wę dłuższej przerwy pomiędzy g 
mistrzostwaimii Polski fcrajowmf 
i uniędzynanodaweml uchwalając, 
że musi móędzy ternii _ zawodami 
istnieć przerwa conajmniej dw^ 
tygodniowa.

W praktyce wypadlto to jes®» 
' cze lepiej, -gdyż itermin mistrzostw 

międzynarodowych w r- 1933-nn

nizacyjtiym było niewątpliwie

Ran czy Poreda marzą aby 
zdobyć mistrzostwo świata. Ale 
obaj, jak zresztą i cały nasz 
świat sportowy zapomnieli, że 
był już Polak który posiadał to 
mistrzostwo.

Stanisław KiecalPolalk emi 
granit amerykański — był mi
strzem wagi średniej. Co do na 
rodowości jego nie zachodzą 
żadne wątpliwości, gdyż sami 
Yankesi lojalnie przyznają jego 
polskość. Na bieżący rok akurat 
■przypada jubileusz 25-ciu lat 
zdobycia przez Kiecala mistrzo
stwa świata.

Był to niezwykły bokser; 
dość niski (174 cm.) jak na swą 
wagę, b. krępy, zwięzły,- nie
zwykle wytrzymały i ambitny. 
Cios jego był tak silny, iż zy
skał mu przydomek. „The Mi- 
chiigan Assassm“, który może 
najtrafniej można przetłomaczyć 
„Zabijaką z Michiganu".

Stanley Ketche'1, gdyż taki 
był jego pseudonim bojowy u-

rodził się w r. 1887 już na emi
gracji w Grand Rapids w Miclii- 
ganię. Na szerokie wody boksu 
światowego wypływa w r. 
1907, w czasie kiedy sława Tom 
my Ryana przycicha, a Tommy 
West zestarzał się ; wycofał z 
<rtogu. Kiecal został wyznaczo
ny jako challenger do tytułu i
zmierzył siły z Joe Thomasem.

arenę sławny, później Billy Pap
kę, o przydomku „The Illinois 
Thuniderbolt" („Grzmot z Uli— 
noiis“). W pierwszem spotkaniu 
■z Papkę dn. 4 czerwca 1908 r. 
Ketchell triumfuje nokautując go 
w 10-ej rundzie. W lipcu 1908 r. 
walczy w San Francisko z Hugo 
Kellym zwyciężając przez k. o.

zmierzył siły z Joe Thomasem, w trzeciej rundzie. Joe Thomas 
Mecz odbył się dn. 4 czerwca j jeszcze raz popróbował szczę-
1907 r.. 20 rund dało remis. We ścia w sierpniu 1908 r„ ale Po- 
■wrześniu dwaj rywale spotyka laik zmusza go do poddania już 
ją się. powtórnie i mecz kończy w drogiem zwarciu.
się w 32 rundzie (!) znokautowa Papkę jednak robi coraz więk
ulem Thomasa. i sze postępy i z każdym dniem

Spotykają się on; powtórnie staje się groźniejszy dla nasze- 
12 grudnia 1907 r. i KetcheM bi [ go mistrza. Do drogiego spotka-

nia doszło we wrześniu 1908 r. 
w San Francisko. Ketchell prze
grywa przez k. o. w 12 rundzie 
i traci tytuł.

Zdaję się, że to już koniec kar 
jery Ketchelia, ale om bynajmniej 

1908 r. z Mikę Twis Sullivanem. mle kapituluje, żyje teraz jedynie 
* 1 ' ' * ' i pod znakiem rewanżu, na który

je Yankesa na punkty po 20 
rundach. utwierdzając ostatecz? 
nie swe prawa do tytułu. Było 
to dokładnie 25 lat temu.

Następny mecz naszego „Żabi 
,jaki“ odbył się dn. 12 lutego

Amerykanin został znokautowa

Litta P. Z. L I.
Oiicjałna listę tennlsistów polskich 

ustaliła w piątek komisja sportowa P. 
Z. L. T. Lsta ta brzmi, jak następuje:

ny w 20-ej randzie. Ketchell roiz 
.prawią się również z bratem Mi 
kego — Jackiem wciągu jednej
.rundy.

W tym ckres-ie wchodzi

niedługo czeka. Już 8 września 
1908 r. obaj rywale stają oko w 

•oko. Straszny etos Polaka posy-

ustalonio'na 4—10 września, £ 
krajowych na 14—20 sierpnia.

Jeśli chodzi o sprawy wewnęfrg 
ne, uchwalono że kapitan zw^ąz 
kawy dysponuje już wszystkimi . 

zyskał mistrzostwo przez k. 10 S
Teraz Polak jest u szczytu sła- ,neiP każdego spotkania między» 
wy, nikt wie śmie mu wchodzić państwowego, ze gracz w da* 
w dm?p 'HS™ może w mustrzostwacn

Ketchell był chyba jedynym 
.pięściarzem, który utracił i od-

w drogę.
Niestety koniec ponowania 

Ketchelila jest niezwykle tragicz 
ny, ginie on w niewyjaśnionych 
okolicznościach dn. 15 paździer
nika 1910 r. od kuli morderczej.

Ketchell rozegrał podczaj swej 
kariery 40 meczy; 3 wygrał na 
punkty, 24 przez k. o. Zremiso
wał dwa razy, dwa razy prze
grał przez k. o. i trzy razy na 
punkty, cztery mecze miał „no 
decisions", a dwa poktuzowe.

Następcy Ketcheila to: Papkę 
(1910 — 1914), Mac Kay (1914— 
1917), Mikę 0‘Dowełl (1917 — 
1920), Johrmy Wilson (1920 — 
1923), Harry Greb (1923—1926), 
Tiger Flowers (1926), Mickey 
Walker (1926 — 1931), Gorilla 
Jones (1932), Marcel Thil (1932).

K. Gryżewski

la przeciiwniika w 11-ej rundzie 
na na deski. Sezon tenn.sowy

Panowie: 1) Hebda. 2) Tloczyńsiki.
3) M. Stc/arow. 4) Wirtman. 5) Po-1 
iplawsik.i 6) J Stoiarow, 7) Wairmiń-; 

nej, normalnym doroWem było i $) Taniowski. 9) Horaan. w) Lieb-i 
26 turniejów rozegranych w ca-i Aitsschuller, 13),
j J i I ara-s ewicz. Niesklasyrkowaino wsiku-
Wm Kraju. tek braku odpowiedniej ilości wyni-

Jako mónus W tej dziedzinie na- I ków zaliczono jednak do klasy pierw 
leży zanotować fakt ntezatlwier- graczy:. Forster,
dzeróa u ^adiz nowego statutu j T‘
wprowadzającego w życie okrę- Patlie. n jedrzejowska; 2) Dubień- 
gi. Odmowę Kcmosariatu Rządu I ska i Yolkmerówoa. 4) Stefanów-na 5)

zorganizowanie t. z. Mistrzostwa 
Młodych dia młodzieży sżkol-

uważać można jedyr.fe za nieoo- ’ Ltoopówna i Pozowska. 7) Boniecka i 
rozumienie trdvż motvw że P Z Neumsnow!ia’ 10> Rudawska, 11) We- rozLmlenie, gayz motyw ze r.z.. lesz!;z.li!kowa , Orzechowska, 13) B'.e- 
L.P. jalXO „mstytocia zrzeszająca .lecka. Niesk-lasyfkowane; Gramerówna

Mecz najlepszych dziesięciobojow-
i Pozowska.

Pary: 1) Tloczyńskj — Warmiński,
ców świata ma zamiar zorganizować 2) Bracia Stolarowie, 3) Hebda — Pop 
w czasie „Igrzysk Sztokholmskich** ławis&i.
Szwecja. W meczu wzięliby udział 
Bausch, Jaervinen, Eberle i Sievert

Listę zgłoszeń do mistrzostw pił
karskich świata, których termin upły
wa 28 lutego, otworzyła Francja.

Helen Wills-Moody walczyła w O- 
slo z dwoma młodymi obiecującymi 
graczami norweskimi. Pobiła ona.Haa- 
nesa 6:2, 7:5, przegrała jednak seta z 
Firm Smithem.

Jeśli chodzi o ipanów. -lista ta jest 
identyczna z nasza. PZLT nie klasyfi
kuje Marszewskiego. mySmy dali mu 
trzynaste miejsce. Różnica mikrosko
pijne. Co się tyczy nań, różnice są 
wieksze i PZLT zbyt pochopnie zali
cza tennisistki dó klasy p^rwszej. Na 
sza lista brzmiata: 5) LHIipo-pówna. 6) 
Pozowska. 7) Rudowska, 8) W-eteszczu 
krova. 9) Neuman ów na. 10) Berecika.

ARSENAL W ŁAŹNI - 
pielęgnuje ; swą formę. lidera Anglik

Kalendarzyk turniejów nardkprzy- 
sziy zatwierdzano jaik następuje:'25 — 
28.V. mistrzostwa Małopolski w Kra
kowie; 29.V — 3.VI mistrzostwa War
szawy (WŁTK). 1 — 5.VI turniej w 
Król. Hucie; 15. — 18.VI turniej AZS 
Kraków: 28.VI — 2.VII turmei w Kato
wicach i turni ej w Krakowie dila junio
rów; 20 — 25.VII turniej w Jaśle; 24 — 
27.VI turniej w Bydgoszczy; 27—30.VII
turniej w Skolimowie. 28.VII — 13. VIII

drużynowych Polski -występować 
w barwach jednego tyta> klubu, 
wreszcie, że wpisowe do każdej 
konkurencji w miistrzositfwie Pdk 
śki podnosi się z 5-ciu do 10-ciu 
złotych.

W celu uzgodniefnia administra 
cji i sekretariatu postanowiono 
zaangażować płatnego se1^^- 
rza, któryby wykluczał czekanie 
przez kluby czy okręgi mą odpo
wiedź jak to miało miejsce do- 
tychczas — po kilka czy naweT 
kilkanaście miesięcy. .

Po' udzieleniu ustępującemu za 
rządowi absolutorium wybrano 
nowe władze P.Z.L.T. w skła^- 
dizie pp.: prezes min. Szumla- 
kowslki, wicepr. Miller, i pHc. Stei- 
fer, sekr. hon. Morawski, skarb
nik Zarębski, kapitan związkowy 
rtm. Riedl, członkowie ! Pałęcki, x 
Oldiciwicz, Grabowski, Eiger, 
Graeffe, Koźmian. Potoczek, Ku
tej, komisja sportowa pp. Wasi- S 
tewski, Piętka, Potoczek, W. Ku i 
char.

Przypuszczać należy, że za- ' 
rząd ten nietylko podoła swej od
powiedzialnej pracy, afe mając 
odpowiednie dyrektywy walnego 
zebrania w kierunku usprawnie
nia organizacji oraz pracy żarów
no nad propagandą tenllsu wszerz**«w ipi mpasdwuą irentsu wszerzturnieje w Zakopanem. Rabce i Krym- {„k ; mnanni - ince

cy, 14 — 20.VIII mistrzostwa PoW. w K . 2 roZWKlie w 1. 1933 
K_t„..jcach (organizuje Pozoń katowic oziąifalinose prowadzącą w naj-Katowicach
kia). 4 — 10.IX międzynarodowe mi-

PIERNIKI 
na cxvtvm miodzie w wielkim doborze smaków 

i Malunków 

FIGURKI CHOINKOWE 
z najlepszei czekolady KARMELKI ŚWIĄTECZNE MARMELADKI 

oraz, mnóstwo ' 
SŁODKtCH NIESPODZIANEK 

odoowiedn ch na laoom nki oo eca

8'tTzos'twa Poi siki wr Warszawie (orga
nizuje Legja), 12.— 17.IX turniej w Ło
dzi..

Kalendarzyk ten będzie uzupełniony 
jeszcze szeregiem turniejów, co.do któ
rych terminy nie zostały jeszcze usta
lone.

Z zaproszenia do' Stokhotau posrta- 
mówili skorzystać PZLT, talk że wyjazd 
Ttoczyiiiskiego i Hebdy w styczniu jest 
pewny ■ .

i Walne Zgromadzenie sekcji tenniso* 
wej Legii odbyło się 7 grudnia. Preze
sem wybrano powtórnie mec. Welon- 
sktego, do zarządu weszli: pp. Olcho- 
Wiiaz, Seimilscy, rtm. Riedl. rtm. Schafi- 
ter, Pawłowski, Piętka. Kasztelewicz, 
mjr. Skalkowsfcś. Latour. rtm. Koksów 
-slk

prostszej Jtoji do zdobycia, przez | 
teneiiis . pofeki mocarstwowego " 
stanowiska w Europie.

Prasa niemiecka uważa na sukces ? 
dla Polaków remis ze Szwecją. Oto re- i 
zultaty klęski dortmundzkiej. ’

Niemiec Kohlhaas, pogromca Zieliii- i 
skiego przegra! dwukrotnie z Finland- i 
czynami Zidbaeckietn i Baerlundem. i 

. Mistrzyni olimpijska Mildred Babę I 
OidiMcksom ..k-otrieta ieaim“ została zdy l 
skwalifikowana za zawodowstwa, po
nieważ dala - swą fotografię dla celów 
reklamowych.

Turniej pocieszenia dla pań na wzór 
takiej- samej konkurencji dla panów I 
wprowadza w roku przyszłym WimKe- 
don. I

HOKEIŚCI KATOWIC 
pokonali ■ ositątolo- Wrocław 2; 0. KATOWICE — WROCŁAW 2:0

Moment z meczu na Sątocznem lodowisku,

Prenumerata kwartalna zl. 7. Cena ogłoszeń; za wiersz wysokości I mm. szerokości szpalty red, w tekście zt 0.S0. poza tekstem zlTtUlF
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